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rachubę jej interesów nie wchodzą ani do- 
brodziejstwa; ani wdzięczność. Uznaje «ona 
lub odrzuca pewne zasady i prawa, zawiera 
układy, targi, tranzakcye. Ale jak nie nazwali- 
byśmy nigdy uznanych praw naszego kraju 
ustępstwem, o ile. nie chcielibyśmy ich opie- 
rać na akcie łaski, o tyle znów nie znajdu- 
jemy dość gorącego wyrazu wdzięczności. za 
akt łaski, wyświadczony naszemu narodowi nie 
politycznej, ale duchowej natury. | 


umiejętności z siedzibą: w Krakowie, tem jest 
dla nas właśnie cenniejszy, że zarówno: z woli! 
N.Pana, jak w skutek pełnych poświęcenia za- 
chodów ze strony mężów, co przeprowadze- 
nie tego dzieła z naszej strony. popierali, 
oddzielonem ono zostało „jak najzupełniej od 
sfery politycznej. 


czasach;i w Austryi nie ma cechy organizacyjnej, 
jest raczej się siłą rozkładową. Aby coś zbu- 
dować można wobec coraz bardziej rozszerza- 
jących się ruin, potrzeba się na innem nie- 
politycznem oprzeć polu; chcąc coś ocalić lubi 
na nowo postawić, trzeba się wyrwać z 
tego wiru, który tak łatwo niszczy, a tak. 
mało stawia. Uczynił to właśnie N. Pan, u- 
czynili to mężowie, których starania i zasłu- 
gi naród przechowa w pamięci: utworzenie 
-Akademii w Krakowie, wyzwolonem zostało z 
pod wszelkiego wpływu politycznego. Wspa- 
niałomyślny zamiar Monarchy: przetrwał. czte- 


dowe formalności, ale wyrażając im za to u- 


Prenumerata wynosi; 


rocznie złr. 30 — kwartalnie złr, 5 — mietigcznie słr. 2 
ze hwowie: w Ajencyi „Czasu“ rocznie złr. 31 — kwartalnie złr. 56. 35 — miesięcznie złr, 2 — 


glii ' 
3 „ Belgii, Włoch i Szwajcaryi „ s 80 


` 


; » Kraków 2 lutego. 


Polityka jak nie zna uczuciowości, tak w 


n 
b 


Dar ten erygowania i uposażenia Akademii d 


Polityka w ogóle, à zwłaszcza w naszych | 


t 


jeśli się nie mylimy,* ministerstwa. Nie 
my zaprzeczać dobrej woli, z jaką zmie- 
cy się doradcy korony beż wyjątku prze- 
owadzali myśl cesarską przez wszelkie urzę- 


znanie i nadzieję, że i nadal w uzupełnieniu 
dzieła myśli tej zostaną wierni, winniśmy 
jednak największą wdzięczność, że sprawa A-| 


kademii pozostała od początku do końca na| był 


neutralnym gruncie między koroną a. narodem, |: 
na gruncie ściśle instytucyi naukowej, że ża- | 


den wzgląd lub interes polityczny do jej u- 


tworzenia nie wiązał się, że nie jest ona dzie- 
łem tego lub innego systematu, tej lub owej 
kombinacji. 

Ten brak wszelkiej cechy politycznej jak 
winien być rękojmią i wskazówką dla przyszłe- 
go rozwoju instytucyi mającej się trzymać z 
dala od: polityki, tak też nadaje jej założeniu 
cechę faktu, nie wahamy się powiedzieć, hi- 
stórycznego. SĘ Pa 

Mak jest, obok padku jagiellońskiego 
utworzenie Akademii polskiej, spodziewać się 
należy, «że przy pieczy: fundatora 'i jego na- 
stępców, przy współudziale narodu dorośnie 
do znaczenia faktu historycznego. Naród' pól- 
ski utrzymał jedność tylko. w, sferze ducha, 
myśli i słowa; nadanie. politycznych praw w 
obecnych warunkach: może. mieć „tylko zna- 
czenie prowincyonalne; ale dar naukowy, zbu- 
dowanie instytucyi, mającej tę jedność ducho- 
'wą utwierdzić, sięga szerzej, uposaża cały ña- 
ród. W dziedzinie duchowej i. cywilizacyjnej 
nie należy nam wątpić, że utworzenie Akąde- 
mii podźwignie upadające i rozproszone siły, 
że wytknie nowy, poważny i głębszy kieru- 


Beau wyshodsi codaisnnia wieczór (wyją wany niedziele i dnie iwiąteczno.) 
: N=mor pojedynony w Krskowie {iwe Lwowia kusztaje/to sentów, 


nek myśli cywilizacyjnej, która w Polsce mia- 
ła zawsze czatę, że stworzy nową epokę w 
dziejach piśmiennictwa narodowego, zwracając 
je na tory ścisłej umiejętności, na których |: 
krocząc z wzniesionem w górę czołem i za- 
chowując wiarę; w sercu, pracą dźwignąć i 
zrównać się możemy z innemi narodami, zdo- 
bywająe sobie, oparci o tę instytucyę, w sferze 
naukowej należne nam. stanowisko. 


sce dla zasługi rodaków w dziele utworzenia 
Akademii. To też z utworzeniem tegodzieła, któ- 


na ks. Jerzego Lubomirskiego i hr. Alfreda Po- 


pośrednicy woli cesarskiej, oraz Dra Józefa 
Majera, którego kierownictwo zjednało To- 
warzystwu naukowemu zaszczytne wyniesienie 
do naczelnej instytucyi naukowej w narodzie. 


podaje jako artykuł wstępny następujący te- 
legram prywatny : 


muje ta sama depesza, aby Stolicą Swięta dała 
księżom polskim upoważnienie do kazania i ucze- 
nia katechizmu w języku rosyjskim. Prawdą zaś 


» » 20, » 7 


Raz jeszcze przeto wdzięczność Monarśze. 


ie tyle za dar i dzieło dokonane, ile za do- | zugzno 
rą wolę, za tę wzniosłą myśl podania ciężko |pą przeto 
oświadczanemu narodowi ręki do podźwignię- |artyk 
cia się duchowego, cywilizacyjnego. Czynem tym, 
który był wypływem wyłącznej inicyatywy i 
przywileju korony, zawarł Cesarz Franciszek 
Józef sojusz z Polską ducha, myśli i nauki. 


Przy woli monarszej zostało jeszcze miej- 


e ma przetrwać wieki, wiązać się będą imio- 


ockiego, którzy mie szczędzili trudów, jako 


Dziennik e Monde z 29go i 30go stycznia 


Rzym 28 stycznia, godz. 3 minut 80 wieczór, 


„Wiadomość podaną przez depeszę Timesa, Że| „,. RRE ść O dADienić. od 
Rosya zamianuje ambasadora przy Stolicy Swiętej, SĄ MER AR do dE RiGA dA KACA kał. 
jest fałszywą. Fałszem jest również, jak to utrzy- szywą, to jest nie była wcale zasądą, lecz fałszem 


sam tylko. przedstawia Rosyg w cha: 


Kwes lesiona przez używanie języka rc- 
syjskiego nie była bynajmniej traktowaną. Papież 
reklamuje zawsze przeciw tej innowacji. 

Przeto artykuł, dziennika krakowskiego C%as, 
który mówi, że języki i narodowość polska są za- 
grożone przez negocyacye między Rosyą a Papie- 
żem, jest czystą potwarzą. 


Artykułu takiego w Czasie nie było. 

Co więcej, nie.tylko podobnego, ale aż 
po dzień “28 stycznia, to jest daty wysłania 
z Rzymu powyższego telegramu do Monda 
nie było w Czasie żadnego artykułu w 
przedmiocie negocyącyj Rosyi ze Stolicą Apo- 
stolską. 

Jest zatem w ustępie ostatnim tego tele- 
gramu albo potwarz rzucona na Czas, albo 
pomyłka. aj: 

W pierwszym. przypadku sumienność ka- 
tolicka Monda obowiązuje go do odwołania, 
w drugim uczciwość dziennikarska wymaga 
po nim sprostowania. ; 

Wierzymy, że to pomyłka; ale w każdym 
razie oczekujemy odpowiedzi Monda na ni- 
niejszą protestacyę, tem bardziej, że telegram 


tak stańowózy i ważny zapewne inne dzien- 
niki powtórzą. SZ) aby 


z których wynikło, że C 
czwartą część kosztów ogó 
dziś nieco z targu i przyst 
ustępstwem :jednak pobiła 
argomentach. Jeźli bowiem 
dług jej zdania, rzeczą, aby 


niony . dziennik . zniżać 
szóstej tylko, części? Z rón bowiem pi 
moglibyśmy powiedzieć: cheęmy płacić tylko dwu- 
dziestą albo dwudziestopiąt 
być rzeczą targu, więc t 
to postawionem jako zagac 


finansowym, | 


obliczeń. Wytargowali dla sięb 

zrobiłaby to samo, gdyby przyszł 

wisko tak odrębne jak Węgry. 

tyczne: Galicyi jest, inne, stanowisko 
s 


p 


r 


gs 


zę 

„w własnych swoich 
rawie dliwą było, we- 
Galicya wynosząca 
-Aństryi i mająca 
j. ludności Austryi, 
część wydatków 
może pomięnio- 
R „wymagania do 

i bowiem prawem 


i 


Ść. Bo jeźli to ma 
y się. Atoli było 
przeto jako praw: 


artym na, 
Węgrzy przyszły do .0b 


KORESPONDKKCYA CZASU. 


Wiadomości a 'raczej pogłoski, jakie tu i owdzie 
dochodzą o stanie'rzeczy w podkomitecie, są tak 
sprzeczne ze sobą, że trudno bardzo o jasny po- 
gląd. W kołach niemieckich utrzymają, że wszyst 
ko idzie pomyślnie, natomiast w kołach polskich, 
że przeciwnie. Dla nas naturalnie zdanie ostatnie 
jest ważniejszem aniżeli pierwsze. Powiadają, że 
wielkie zachodzą trudności nietylko co d) ilości 
i wymiaru koncesyj, lecz także co do ich — że tak 
powiemy. — kroju, tudzięż eo do formy i sposob 
przeprowadzenia ich w Radzie państwa i w sejmie 
galicyjskim. O udzieleniu krajowi naszemu zupeł- 
nej odrębności, lub też uchwaleniu punktu 8go re 
zolucyi w całej osnowie naturalnie, jak z wszyst» 


kich oznak wnosić można, mowy nie będzie, a:z 


z zakresem działania p. Grocholskiego i senat od- 
dzielny w trybunale naiwyższym w Wiedniu. Obie- 
gały pogłoski, że ani podkomitet ani rząd nie chcą 
przystać na nominacyę ministra krajowego; pogło- 
ski te musimy uważać za bezzasadne wobec: listu 
Cesarskiego do ks. Auersperga z d. 25 listopada 
i wobec rokowań ówczesnych z hr. Wodzickim Lu- 
dwikiem. Zresztą tajemnica już niedługo potrwa, 
albowiem podkomitet. bardzo gorliwie (pracuje nad 
ukończeniem swego zadania; po wczorajszej sesyi 
Rady: państwa odbył posiedzenie. Jak słychać, p. Ja- 
nowski w podkomitecie głosuje przeciw. wszelkim 
ustępstwom! na rzecz''Galicyi. Czy: byłby takisamo 
głosował za. ministerstwa hr. Hohenwarta? 


Nowy plan. W bieżącej! kadencyi Rady i państwa 
niema miejsca dla reformy: wyborczej, lecz naprzód 
sprawa: galicyjska — jeżeli się da: przeprowadzić, 
bo w razie przeciwnym rozwiązanie: sejmu: lwow- 
skiego, następnie nowella. Dotąd nic nowego. Ale 
treść nowelli inna. Według dotychczasowych :wia- 
dia | horela Areń wc na celu Roos wy- 
i Binen | orów bezpośrednich także w tym razie, jeżeli wy- 
heldenthum). Mimo jednak niet .|brani przez sejm posłowie nie biorą udziała w 

t Radzie państwa. Tę cechę zatrzyma też. nowella 
zdaniem Nowej Pressy, lecz tylko tę a nie inną. 
Lecz wiadomo również, że nowella. miała jeszcze 
mieścić w sobie zupełnie inny paragraf, powołują - 
cy w miejsce posła nie pełniącego mandatu, — 
tego, co przy wyborach bezpośrednich największą 


któremu się zwróciły prawie wszystkie stronnictwa, 
przez rząd, jak się zdaje, cofniętym zostanie. Czyż 
wobec tylu odmiennych podań wiedzieć można, z 
jakiem się jutro znowu spotkamy w łamach tego 
dziennika? è 


tności w Krakowie w tutejszych kołach polskich 
najlepsze sprawił wrażenie. |. ) 


sądowych w Czechach jest bardzo smutnym obja- 
wem tamtejszych stosunków. Czesi się pod tym wzglę 
. {dem nie mają czem szczycić. Naruszenie tajemnicy 
" |aktów Pm EO? nie może być o nomadih 
JaN TDS af < ono, |Wiónem, a chyba w wypadkach nadzwyszajnyc 
ogólnych wydatkach monarch „targu, nie Zas | jakichś przewrotów wytłómaczonem. O ile AR 
À nie:zachodzą obecnie w Czechach takie nadzwyczaj: 
ne przewroty. | w 


| aby list dzisiejszą jeszcze odszedł pocztą. Na po- 


tej instytucyi, w imienin prawa i katolicyzmu, któ- 


Wromumoratę i Ogłoszenia 
Nr ao Na Baanozy I Anglię w Pr 
r 38— Na Fran w 
Zaś tylko ogło A nia: w Wiedni 
w Lipsku, Bazylei (Szwajcarya 
Auwinkel N. 81 R. Mots — W 


(fi 


unktu 8go utrzymałby się zapewne tylko minister 


j 


Nowa zmiana w scenach widzenia Nowej: Pressy. 


lość głosów otrzymał. Otóż ten punkt, przeciw 


Dar N. Pana na rzecz Akademii sztuk i umieję: 


Coraz częściej się pojawiająca kradzież aktów 


Berlin 31 stycznia. 
“(H Wracam właśnie z pósiedzenia sejmu; żakoń- 
czyło się ono 0 Btej. W krótkiem więc tylko stre- 
szczeniu przesłać wam mogę przebieg jego, chcąc, 


rządku dziennym stał dalszy ciąg rozpraw nad 
budżetem oświecenia. Rozprawy dzisiejsze miały 
tę samą cechę, co wczorajsze, o których wam pi- 
sałem:: charakter walki zaciętej między katolikami 
a rządem i jego satelitami. Z powodu pozycyi bū- 
dżetu o naczelnej ewańgielickiej Radzi: kościelnej 
zabrał głos poseł Reichensperger w obronie 


ry szanuje urządzenia i wolność innych kościołów. 
Dr. Virchow mówił ża odmówieniem żądanego 
uposażenia. Już to nie można powiedzieć, aby 
wielki ten uczony był również szczęśliwym w swo- 
ich wystą ieniach politycznych. Izba jednak zna- 
czną większością odrzuciła wniosek Virchowa. W 
dalszym ciągu dyskusyi przemówił długo i ob- 
szernie znów: Dr Virchow. Mowa jego była: zwró- 
coną przeciw katolicyzmowi. Używał on wszystkich 
możliwych, znanych już po większej części argu- 
mentów cytując syllabus, encyklikę, przykład Bel- 
gii, i t. d. W mowie z wielkim wypowiedziańej 
spokojem i godnością polemizował z nim Mallin- 
krodt. Co do syllabusa i uchwał sotorów rzekł: 
My katolicy przyjmujemy je od A do Z. Równorzę- 
dnorzędność wyznań (Paritdt) nie zależy na tem, 
aby ze wszystkiemi wyznaniami się obchodzić je 
dnakowo, lecz aby każde z nich w odmienny spo- 
gób według odrębnych jego właściwości trakto 


i  Mremuraeraćę przyjmują: 
W Krakowie': Bióro Administrńcy: „oz480? przy ul. Różannej w domu pod L. 423; Księgarnie: pp. J. Cz 
w Rynku, J. Wilda przy ul. Grolskiej, Bióro zleceń: A. P. Świerczewskiego i Sp. przy ul. Szewskiej N. 
i handel p. M. Dworskiego w kamienicy ka. Jabłonowskiego w Rynku; tudzież wszystkie Urzęda' pocat. gust 
Wgłoszenin (inseraty) wszelkiego rodzaju, przyjmują sig za opłatą: za miejsce wiersza drobnego (pot; 
sa jednorazowe umieszczenie po 8 centów, zai następne po 5 gentów, Orat ZA opiata należytości stopli 
po 30 centów od każdorasowego ogłoszenia. Wypłata w Krako 

zayjmują: we Lwowie w Ajencyi „OZASU® p. Anè. Piątkowski przy 
iedniu p. A. Oppalik Wollzeile 22 i w Pradze Ferdinands - Strasse 
że Wny pułkownik Winc. Raczkowski, Rue du Pont de Lodi N 1.— 
t „Neumarkt Nr 11“, w Hamburgu, F Berl 

i Wrocławiu pp. Haasenstein i Vogler, w Wiedniu Z. Kotkowski, Stadt, 
erlinie. Hamburgu, Monachium i Norymberdze p. Rudolf Mosse — w Frank- 
farcie nad Menem Z. Daube p. Oist. Oor. 


wać. Przeciw temu pojęciu grzeszy p. Virchow, 
który nie ma najmniejszego pojęcia o katolicyzmie. 
Wy macie jednostronne i mylne o nim pojęcia, 
których najlepszem zaprzeczeniem jest ten fakt, 
że cd 900 lat blisko. stoi niezachwianie i silnie 


i walczymy równocześnie za wolność kościoła, 
naszego, jako też za wolność innych kościo: 
łów. Kanclerz ńie ma najmniejszego prawa twier- 
dzić, że jesteśmy nieprzyjaciołmi państwa; do opo- 
zycyi się przyznajemy, stoimy w jej szeregach nie 
od dnia dzisiejszego, ale bo staramy się zwalczać 
zgubny kierunek rządu. Tego jednak nie można 
nazwać opozycyą przeciw krajowi. 


dziane przez poprzedniego mówcę są prawdziwe 
przedmiotowo, brak im jednak prawdy objektywnej. 
Poczem przeczytał ks. Bismark okólnik do wybor- 
ców na Szlązku napisany po polsku, a przetłóma= 
czony na niemieckie. Wiadomo, że się wkrótce od 
będą tam wybory. Walka się toczy między księ- 
ciem: Raciborskim a księdzem Miilerem, kandyda- 
tem katolickim. Okólnik odczytany podpisany jest 
przez*kilku wyborców katolickich. Reichensperger 
(z Olpe) zwraca się jeszcze dó mowy p. Virchowa, 
przyznając mu, że wobec nowoczesnej umiejętności 
są katolicy zacofani; gdyby jednak Dr. Virchow 
swojem badawczym wzrokiem sięgnął w przesziość 
przekonałby się o zasługach położonych przez ka- 
tolików około prawdziwej wiedzy. Belgia tak bar 
dzo Virchowa niepokoi dla tego, że u władzy 
stronnictwo katolickie. . Nie ma jednak obaw 
straci ono wkrótce władzę, bo katolicy nigdy ni 
wezmą udziału w walkach ulicznych, mających na 
celu obalenie istniejącego rządu. 


fym jako oderwany. Trzeba się przypatrzeć wal 


ności strony przeciwnej, a wtenczas dziwić się tylk 


potem zamknięto posiedzenie. 


i | dżetem oświecenia, pozwolę sobie raz podać ogólny 


Rok 1872; 


rankfurcie n. M:, w Berlinie, 


ednością, podczas gdy -wy jesteście rozdzieleni; 


Kanclerz jest tego zdania, że opinie wypowie- 


Co się zaś tyczy okólnika odczytanego namo 
przez ks. Bismarka, jest on zupełnie niezrozumia- 


wyborczej jaka'wre na Slązku, potrzeba poznać czyn- 


móżna będzie, jak może tak doświadczony poli 
tyle. wagi przywiązywać do pisma, noszącego 
sobie cechę agitacyi wyborczej. Kilku jeszcze mów 


ców przemówiło parę słów w sprawach. osobistych 


1 


Berlin 1 lutego. 


() We wczorajszym liście starałem się choć po- 
bieżny przesłać wam obraz przebiegu tak zajmują- 
cego posiedzenia. Po skończeniu rozpraw nad bū- 


pogląd na nie, bo w nich znajdą się niektóre wa- 
żne wskazówki, pozwalając choć w części poznać 
stanowisko, jakie nowy minister oświecenia zająć 
zamierza wobec piekącej sprawy walk religijnych, 
których widownią są Prusy od lat kilku. * 
Ponieważ sejm pruski jeszcze- kilka ważnych 
spraw załatwić musi, a między niemi kwestyę or- 
dynacyi powiatowej i przedłożenia o zarządzie 
szkolnym, które nie zostanie cofniętem, jak to ogło- 
sił Dr Falk, zapowiedział prezes Forkenbeck po- 
siedżenie na godzinę 7 wieczorem. Posiedzenie to 
niemniej było ożywionem i zajmującem. Dla Pola- 
ków zaś było bardzo ważnem, gdyż właśnie na 
porządku dziennym stały sprawy obchodźzące mie- 
szkańców Księstwa Poznańskiego. Se 
Przy pozycyi odnoszącej się do uniwersytetów, 
żabrał głos Dr Virchow. Ostrej bardzo kry- 
tyce poddał on obecny stan uniwersytetów. nie- 
mieckich, wyrażając nadzieję, że rowy minister 
starać się będzie naprawić błędy swego po- 
przednika, któremu głównie zarzucano nienwzgłę- 
dnienie na ubiwersytetach nowoczesnej umiejętno- 
ści. W tym samym duchu przemawiał p. Weh- 
renpfennig. Pisałem dawniej, że Polacy’ posta- 
nowil niezabierać głosu w sprawie utworzenia ka- 
tedry literatury polskiej na uniwersvtecie berliń- 
skim. Gdy jednak kilku mowców z Virchowem na 
czele przemawiało za utworzeniem katedry literatu- 
ry słowiańskiej, uważał za stosowne poseł Kan- 
tak podwakroć wziąć udział w dyskusyi, aby wy- 
kazać słuszność i sprawiedliwość utworzenia kate- 


(zęść literacko - artystyczna. 


TYGODNIK LWOWSKI. 


O. trudnościach przy pisaniu tygodnika. — Same Scylle i 
'Charybdy. — Sady doraźne. — Kodex przestępstw, 
podpadających sądom doraźnym. — Teatr... non 
admittitur. — Karnawal.. non admittitur! — 
Kampania teatralna i pierwsze jej zwycięstwa: — 
Filipika przeciw humorystyce. — Kilka uwag skro- 
mnych. — Tu las voulu, Georges Dandin! — O 
złych i dobrych stronach dowcipu. — Genre ca- 
natlle. — Czegoby się oduczyć potrzeba? . 
Napisać wam dziś „Tygodnik Lwowski,“ to nie 
łatwe zadanie. To biorę pióro do ręki, to je ad- 
kładam; nie dla tego, aby nie było przedmiotów 
do pogadanki, ale z obawy, aby nie dotknąć. się 
czegoś, co podpada dziś we Lwowie sądom doraź- 
nym. Trzeba wam bowiem wiedzieć, że nasi dykta- 
torowie opinii, nasi wyłączni, uprzywilejowani i nie- 
omylni cenzorowie patryotyzmiu i dobra publicznego, 
ogłosili sąd doraźny za niektóre przestępstwa prze- 
ciw ich' kodexowi... sf koś W 3 | 
Do tych przestępstw należą niestety wszystkie 
niemal sprawy, o których dziś cały Lwów mówi, 
*które wszystkie prawie, umysły zajmują, o których 
zatem i wasz uniżony sługa napisaćby coś. powi- 
nien. *Naprzykład mówią i myślą wszyscy 0 te4- 
trze, którego kierownictwo» zmienić się ma nieba- 
wem. Tymczasem 'kwestya teatru objęta jest sądem 
doraźnym, i mówić o nim niewolso temu, kto przy- 
padkiem nie ma wiary w rozmaite spółki i stowa- 


rzyszenia, i ośmiela się mieć to karygodne, prze- 
ciw. publicznemu dobru, przeciw duchowi assocyacji 
i przeciw sztuce dramatycznej zarówno wykracza- 
jące przekonanie, że sceny lwowskiej nić podźwi- 
gnie republikańska, ale absolatna tylko dyrekcya. 
W dzisiejszych czasach liberalnych, w epoce par- 
lamentaryzmu i głosowania, a do tego jeszcze we 
Lwowie, gdzie jak wiadomo stowarzyszenia wszy- 
stkie tak Św.etnie prosperują i tyle wielkich re- 
zultatów już odniosły, jest to zbrodnia i podpada— 
sądom doraźnym... 

Więc chyba; mówmy o karnawale... Cóż stoso- 
wniejszego i naturalniejszego, jak pódczas zapust 


|mówić o zapustach? Niewolno. Mówić o karrawale 


a nie zgadzać się z Gazetą i p. Błotniekim, to wi- 
na, która podpada także pod sąd doraźny... 

A ten. sąd doraźny naszej jedynej, wyłącznej, u- 
przywilejowanej, nieomylnej opinii to nie przelewki. 
Kto zechce mówić o jakiejś Kwestyi czysto-zasądni- 
czej, mającej np. związek z tą powabną, piękną, 
tak przykładnie rozwijającą się kwestyą teatralną, 
ten skazanym zostanie ratychmiast za przemawia- 
nie pro domo sua i wbitym na pal w pierwszej z 
kolei kronice. Zresztą nie sam tylko sąd doraźny, 
ale i nasz miły genius loci, © którym już nieraz 
pisałem, cięży nad tą nieszczęśliwą kwestyą teatru... 
Kampania dopiero się zaczęła, a już mamy bar: 
dzo przyjemną polemikę, zarzuty fałszerstwa i pro- 
CEBA... 

Już to pod tym względem sława Lwowa nie za- 
ginie... chociaż przeciw skandalomanii już i w na- 
szych dziennikach poczynają odzywać się głosy. I 
tak jeden z fejletonistów lwowskich uderza dziś na 


humorystykę lwowską a mianowicie na głównego 
jej reprezentanta, i wytacza proces owemu syste- 
mowi wyśmiewania i wyszydzania, skandalu i 080- 
bistych napaści, który wszedł w zwyczaj u naszego 
dziennikarstwa. Fejletonista ów: ma racyę i nie ma 
jej; ma ją: bo występuje przeciw nieprzyzwoitej 
polemice, osłaniającej się w pówabną sukienkę pra- 
wdziwego dowcipu; nie ma jej: bo wpada we wstę- 
pnych rozumowaniach w przesadę i pewne kwakier- 
stwo. l 

W tem, co jest istotnie słusznego w wywodach 
takich, znajdzie nas autor po swojej stronie. Ile 
razy chodzi o wystąpienie przeciw osobistym pa- 
szkwilom i tej wstrętnej polemice czysto-lwowskiej, 
która niebawem stanie się osławioną w całej Pol- 
ace, zawsze sekundować jesteśmy gotowi... Wystę- 
powaliśmy już tyle razy na tem miejscu przeciw 
skandalom tego rodzaju, że mówić jeszcze raz o tem 
dzisiaj, znaczyłoby powtarzać się aż do niesmaku. 

Pozwoli nam jedaak ów fejletonista, który zre- 
sztą w swym żasadniczym wstręcie do humorystyki 
może ża daleko idzie, iż zwrócimy mu uwagę na 
to, że właśnie kolebka owej humorystyki dokuczli- 
wej, stała pod tą samą linią, na tem samem rez de 
chaussć, jak mówią francuzcy dziennikarze, w któ- 
rym spotykamy dziś filipikę... Niejednemu, który 
jest ofiarą pocisków i prawdziwą bète noire złośli- 
wych konceptów, możnaby powiedzieć z wielką ra- 
cyą: Tu Vas voulu, Georges Dandinl... 

O szkodliwości humorystyki i jej dobrych stro- 
nach w dziennikarstwie możnaby zresztą bardzo: 
dużo mówić. Na wonnych grządkach naszego dzien- 
nikarstwa uprawia się niestety bardzo zdziczały 


humor. Nawet tam, gdzie strofują za niepoczciwą 
swawolę „najdowcipniejszego z mameluków*: we 
Lwowie, radziby mu przecież. robić konkurencyę... 
Trzeba wszakże odróżnić. nadużycia dowcipu od 
tego, co w nim jest ponętnego i bardzo a bardzo. 
skutecznego. Ną rzeczy iludzie, których tylko do- 
wcipem się rozbraja, są głupstwa, które tylkn 
śmieszność. zabija. Smutna to rzecz, prawda, że ci 
właśnie, którzy posiadają to, czego bogatym pie- 
niądze, a mędrcom Wszechnice dać nie mogą, t. j. 
dowcip, nie umieją czy nie chcą ustrzedz się od 
nadużyć, że nie kierują się zawsze godziwą miarą, 
taktem przyzwoitym i smakiem, że swej zdolności 
nie pojmują zawsze z szlachetnej strony, jako „da- 
ru serca*, jak to Bórne nazwał talent humorysty- 
czny, — ale raz już wziąwszy sobie za godło ową 
znaną zasadę Voltaira: Tous le genres sont bons, 
hors le genre ennuyeux, — wpadają w rodzaje bardzo 
niesmaczne i wcale niegodziwe, bo nawet wprost 
w tak zwany genre canaille. 

Są przecież znowu ludzie, kórzy grzeszą wprost 
przeciwną wadą, czasami także trochę niesmaczną 
i trochę szkodliwą. Taką wadą jest napuszystość, 
emfaza ustawiczna, Augurowska poza i jakaś nie- 
właściwa pruderya, która każdy weselszy pogląd 
na ludzi i rzeczy, każdy sarkazm choćby sprawie- 
dliwy poczytuje za zdrożność i występek przeciw. 
rozmaitym majestatom... 

Nie sam dowcip i nie: samo szyderstwo winne. 
są zresztą naszym skandalom dziennikarskim. Trze- 
baby pamiętać także o napaściach i polemikach 
gwałtownych, bardziej jeszcze nieprzyzwoitych, bar- 
dziej jeszcze skandalicznych, bardziej jeszcze nie- 


smacznych, bo wcale — niedowcipnych... 

Trzebaby nietylko strzedz sig szyderstwa i nad- 
użyć humorystycznej swawoli, ale możeby także 
wypadało postarać się o umiarkowanie dla tych, 
co wcale niedowcipnie i nie gładko, ale za to z- 
brutalnym zamachem, tąk sobie obuchem, po nie- 
dźwiedziemu, atakują ludzi bez przyczyny... 

Trzebaby może, skoro się nie przepuszcza tre- 
faisiom, którym wolno wiele i którym wiele się 
wybacza, wydać wojnę także i polemicznym nie- 
zgrabijaszom, spędzającym muchy okrutnemi ka- 
mieniami, kacykom i baszom dziennikarskim roz- 
dzielającym bastonady do koła. - E TSAS 

Trzebaby może wraz z skandaliczną humorysty- 
ką potępić grubijaństwa niehumorystyczne, pisane 
maczngą na cierpliwym papierze, który non eru- 
bescit... Wielu takich znalazłoby się może, coby 
woleli być przedmiotem zjadliwej choćby wycieczki 
za którą przemawia przynajmniej dowcip prawdzi 
wy, niż napaści nieprzyzwoitej. Zdałby się kawe- 
can na ząbki niektórym naszym humorystom, naszym 
Arretinom w kieszonkowej edycyi, ale zdałoby się 
trochę lepszego wychowenia i tąktu dziennikarstwa 
w ogóle, w jego poważnych nawet rubrykach. 

W. każdym razie bardzo to jest pożądaną rze- 
czą, że w dziennikarstwie, naszem objawia się pe- 
wna mała reakcya przeciw skandalom, przeciw o- 
śmieszaniu i szkalowaniu wszystkiego i wszystkich— 
i życzyćby tylko wypadało, aby nie wypływała z u- 
sposobień jednostki, ale była powszechną i stałą, © 


dry języka literatury polskiej, jako języka ojczy- 
stego dwumilionowej ludności zostającej pod pa- 
nowaniem pruskiem. Dr. Virchow kładł główny na- 
cisk na język rosyjski, dziwiąc się przytem, że tak 
„mała stosunkowo część mieszkańców poświęca się 
nauce tego języka, wykazywał przytem ważność 
' tej nauki dla Niemców, którzy graniczą z olbrzy: 
_ miem cesarstwem rosyjskiem. Dr Falk przyparty 
- argumentami. posła Kantaka; dał wymijającą odpo- 
= wiedź, mówiąc, że zgodził się wprawdzie w komi- 
syi budżetowej na umieszczenie na budżecie pozycyi 
- wzmiankowanej, zrobił jednak przytem uwagę, że 
utworzenie tej katedry będzie tylko wtedy z korzy- 
ścią połączone, jeżeli obok języka i literatury pol- 
skiej wykładane będą inne także języki słowiańskie. | 
'  Poczem izba przyjęła tę pozycyę. W dalszym cią- 
" gu przystąpiono do gimnazyów. Przy tej sposobno- 
ci musieli znów Polacy stoczyć walkę. Gdy prezes 
przeczytał pozycyę gimnazyum wągrowieckiego, po- 
wstał p. Witt, aby postawić wniosek do. odmó- 
wienia żądanego uposażenia na gimnazyum wągro- 
wieckie. Należytą jednak i zasłużoną odprawę dał 
mu p. Kantak, który w świetnej mowie zwycięzko oba- 
li} wszystkie przytoczone przez Witta argumenta. Po- 
seł Kantak podał historyczny przebieg sprawy tego 
_gimnazyam, która się już ciągnie od roku 1863, to jest 
od chwili, kiedy rząd zamknął gimnazyum w Trze- 
mesznie i przypomniał wszystkie uchwały poprzednie 
izby w tym względzie. Jeżeli więc izba elce być 
 konsekwentną i przedewszystkiem sprawiedliwą, od- 
rzucić musi wniosek .p. Witta; członkowie stroni- 
etwa postępowego pewnieby nie byli głosowali: w 
poprzednich sesyach za gimnazyum katolickiem, 
_ gdyby nie byli przekonani, że postępując w ten 
__ sposób, naprawiają wielką krzywdę wyrządzoną bez- 
' prawnie przez rząd mieszkańcom 'W. Księstwa. 
_ Mowa p. Kantaka wypowiedziana z wielką energią, 
- zrobiła niemałe wrażenie; głośne oklaski z ró- 
Żżnych stron izby dały się słyszeć. P. Kantak do- 
~ skonale władając językiem niemieckim, należy nie- 
- zaprzeczenie do najlepszych mowców w sejmie, Mi- 
mister Falk oświadczył się również za gimnazyum 
w Wągrowcu a izba prawie jednogłośnie odrzuciła 
wniosek p. Witta. l ; 
Na zakończenie jedno słowo we własnej o bronie. 
' Przebieg wezorajszego posiedzenia posłuży mi za 
_ najlepszą odpowiedź na twierdzenia korespondenta 
berlińskiego do Dziennika Poznańskiego, który mi 
zarzuca niedokładność informacyj i brak ścisłości 
w wyrażeniach. Zapewne przyznaję się, że. wyra- 
żenia meja mogły nie być ścisłe, nie byłem bo- 
wiem obecny na posiedzeniu koła. Zachowanie się 
_ jednak Polaków wobec spraw poruszonych wczoraj, 
_ -najlepiej potwierdza dokładność moich iaformacyj. 
-W korespondencyi bowiem napisałem, że. koło 
"zdecydowało nie stawiać wniosku o język polski 
_ wykładowy na gimuszyum wągrowieckiem. Tak 
_ się też wczoraj stało. Korespondent do Dz. Pozn. 
" pisał, że p. Kantak nie stawiał w kole wniosku 
tej treści, przedstawił jednak dwie alternatywy, 
przechylając się osobiście do drugiej tj. do pomi- 
nięcia tym razem 1nilczeniem kwestyi języka pol- 
skiego. Koło zaś odrzuciwszy nieprakytyczny wnio- 
Bek p. Wierzbińskiego o język polski, przyjęło wnio- 
= sek posła Łyskowskiego, żądający pozostawienia 
"p. Kantakowi wolności taktyki. Niech więc, bez- 
stronny sędzia oceni, czy koło przyjmując wniosek 
"p. Łyskowskiego i pozostawiając p. Kantakowi wol- 
_ ność działania, tem samem nie wyraziło swego 
zdania przeciwnego postawieniu żądania języka pol- 
- skiego w rozprawach o gimnazyum wągrowieckiem. 
Wyrażenia może były różne korespondencyi, 0 .sło- 
iwo spierać się nie myślę, ale rzecz pozostaje ta 
sama. 


Kraków 3 lutego. (Sprawozdanie z posie- 
dzenia Rady miejskiej w d. 1 lutego). Zgroma- 
dzeniu przewodniczył pierwszy wice-prezydent Dr 

 Szlachtowski. Radców obecnych 338. Po odczy- 
taniu i przyjęciu protokółu, zawiadomił sekretarz 
~ p. Zawiłowski Radę o wniesionych do niej po- 
= daniach, między któremi zasługuje na szczególną 
uwagę podanie hr. Feliksa Mycielskiego o u- 
dzielenie mu wyłącznej koncesyi na zaprowadze- 
_ mie w mieście naszem kolei żelaznej konnej (Tram- 
way). Podanie to przydzielono do zdania sprawy 
< "sekcyi ekonomicznej. 
'.. Radca miejski Muczkowski uczynił dalej na- 
Btępujący wniosek naglący: 
|... „7 powodu nadeszłej „wiadomości, iż N. Pan 
_ raczył projektowany statut Akademii umiejętności 
w Krakowie nie tylko zatwierdzić, ale nadto ob- 
= darzzć ją z prywatnej szkatuły kwotą 20,000 zł, — 
3 wnoszę: Z uwagi z jednej strony na. znaczenie, 


= jakie mieć musi ten nowo wznoszący się zażład dla 
= całego kraju, a w szczególności też. dla naszego 
miasta, z drugiej strony 2 uwagi na szczególną 
' życzliwość i łaskę, jaką N. Pan wznosząc i obda- 
rzając tę instytucyę okazać raczył krajowi i mia- 
= Btu naszemu, — Rada miasta uchwali: 
a) Upoważnić Prezydenta- miasta, ażeby- imie- 
. niem miasta Krakowa wystosował dziękczynny 
adres do N. Pana; 
= b) wezwać sekcyę skarbową, aby poczynając od 
'1go stycznia 1872 r. stały zasiłek roczny z fan- 
. duszów miasta Krakowa dla Akademii Umiejętności 
"w Krakowie, Radzie miejskiej na najbliższem po- 
siedzeniu zaprojektowała. 
Ś Radca miejski Muczkowski uzasadniające 
= swój wniosek, rzekł między innemi: „Komuż bar- 
dziej, jeżeli nie reprezentacyi miasta naszego, W 
= którego murach mieścić się ma nowo wznoszący 
_ się zakład, przystało złożyć należne dzięki ła- 
= skawemu Monarsze, świadczące o jego życzliwych 
uczuciach dla kraju i miasta naszego — monarsze, 
"który pomimo różnych w rządzie jego zachodzą- 
_ cych prądów, więcej lab mniej nam przychylnych, 
'  przekonywa nas dosadnie, że wobec objawów z je- 
go strony tak szczerych, na spełnienie życzeń kra- 
~ ju naszego po tylekroć wnoszonych, ostatecznie 
ze spokojem liczyć możemy. Poparcie, jaki wnio- 
-~ sek mój jednomyślnie u szanownych kolegów. zna- 
_ laz}, świadczy o jednozgodności zapatrywań repre- 
_ zentantów miasta i uwalnia mnie od dalszego uza- 


go, pozwala sobie wynurzyć wielką radość, że 
N. Pan polecił założenie Akademii Nauk i Umie- 
_ jętności w Krakowie, jest to bowiem miły zada- 
tek, że Kraków stanie się ogniskiem nauk i umie- 
jętności. „W uznaniu szczodrej wspaniałomyślności 
i łaskawej życzliwości N. Pana, wnoszę, abyśmy 
okazali naszą radość trzechkrotnym okrzykiem: 
Niech żyje najmiłościwiej nam panujący Cesarz 
Franciszek Józef!" Rada z zapałem uczyniła zadość 
wnioskowi. 
„Radca miejski Dr Majer zabrał następnie głos. 
Niemogąc jako prezes Towarzystwa, które właści- 
wie zami etionem być ma na Akademię, jako więcej 
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przeto w tej sprawie interesowany, wziąć pobudki 
w uczynieniu w mowie będącego wniosku, dzięku- 
je przynajmniej tak radcy m. Muczkowskiemu za 
wniesienie wniosku, jak i całemu zgromadzeniu za 
gotowość, z jaką go przyjęło i z jaką okazało 
wdzięczność Monarsze. 

Muczkowskiego jednomyślnie; krótkie a serdeczne 
przemówienie Dra Majera oklaskami. 
przyrzeczenie w ręce przewodniczącego. 

szauer imieniem sekcyi skarbowej: 


pod zabudowania przeznaczonych, sprzedaje się 
bractwu cchrony sierot starozakonnych  parcellę 
tamże: w ciągu lat dwóch murowanego budynku 


sohna, aby grunt ten odstąpić wspomnionemu 


w pałacu biskupim udzielić tytułem dodatku: na 


CZAS z Niedzieli 4; Lutęgo 1872, 


) I 
Federowicza dwie nagrody w wysokości przez! -Przyszłe posiedzenie Izby «deputowanych we wto- 
niego proponowanej. trek; me porządku dziennym: 1) Trzeci odczyt u- 
Ostatnim przedmiotem na porządku dziennym staw przyjętych w drugim odczycie. 2) Sprawo- 
był wniosek sekcyi ekonomicznej, aby zatwier- zdanie wydziału legitymacyjnego. 3) Drugi odczyt 
dzić projekt regulaminu dla stałej Kkomisyi o- przedłożenia rządowego 0 płacach nauczycieli w 
brony 0d ognia przez nią wypracowany. Sprawo- |szkołach ćwiczeń. ; 
zdawca tego przedmiotu Radca m. Friedleinnie| — O pracach wydziałów Izby deputowanych za- 
natrafił na wielką opozycyę, projekt bowiem do-jpinać mamy następujące szezczegółý: W wydziale 
kładnie był opracowany. Wniesione poprawki przez skarbowym uchwalono budżet ministerstwa spra- 
niektórych radców nie były wielkiej wagi. Projekt |wiedliwości. Przy tytule 3: Administracya: sgdo- 
urządzenia komisyi- udzielnej, straży ogniowej ijwnictwa w krajach koronnych, preliminował rząd 
czyszczenia miasta, tak jak został przyjęty przez |12,189,126 zł. Sprawozdawca wniósł tylko 12,070,000 
Radę m., brzmi: zł. Dep. Dr Weigel uczynił w tem miejscu wniosek, 
1. Celem zapewnienia środków obrony i zabezpiecze- | aby w krakowskim sądzie wyższym krajowym było 18 
nia miasta od szerzenia się ognia w razie pożaru, tu-|a nie 15, stałych posad radców sądu-wyższego. kra- 
dzież w celu załatwienia spraw odnoszących się do czy- | jowego. Minister sprawiedliwości Dr G laser zwró- 
szezenia miasta — ustanawia się komisyę stałą. cił na to uwagę, że nietylko sąd wyższy krajowy 
2. Komisya składać się ma: w Krakowie, lecz także z innych stron dopomina- 
a) z Prezydenta miasta lub jego zastępcy; ` ją się o pomnożenie sił roboczych szczególnićj co 
b) z 5 członków Rady miejskiej, to jest z 3 przez|do posad radców w sądach wyższych. Dep. Dr 
sekcyę ekonomiczną wydelegowanych, jednego z sekcyi Czerkaws ki wnosi, aby: ze względu na te wy- 
skarbowej, jednego z sekcyi policyjnej ; jaśnienia nie wykreślać nic z tego tytułu, lecz zgo- 
c) z obywateli ż po za grona Rady miejskiej w mia- | dzić się z wnioskiem rządowem. Podczas głosowa- 
rę potrzeby przez komisyę zaproszonych. ' | nia odrzucili Niemcy tak wniosek” Dra Weigla. jak 
8. Zadaniem komisyi być ma: i Dra Czerkawskiego, a przyjęli liczbę wniesioną 
a) uorganizowanie oddziału straży ogniowej miejskiej, | przez” sprawozdawcę Dra Van der Strassa. Prócz 
oddziału zamiataczy miejskich i trębaczy wieżowych, tu- |tego załatwił wydział skarbowy. „rozdział 0 długu 
dzież wypracowanie instrukcji i regulaminu służby tých: | państwa: = : 
że oddziałów; y Fi Wydział naukowy uchealił z małą zmianą 
wnieść w Izbie deputowanych do przyjęcia przed- 
łożenie rządówe o uregulowóniu płac nauczycieli 
w szkołach ćwiczeń połączonych z seminaryami 
nauczycielskiemi rządowemi. W wydziale legity- 
macyjnym postanowicno nie uznać za ważny 


Podczas głosowania przyjęto wniosek Radcy m. 


Następnie p. Adam Krywult, jako nowo wstę- 
pujący radca w miejsce p. Mirowskiego, złożył 


Z porządku dziennego wniósł radca m. Dr War- 


„Z gruntów nad Starą Wisłą do sprzedaży 


7mą po cenie 4 zł. za sążeń, w celu wystawienia 


piętrowego na pomieszczenie sierót”. 
Wniosek ten przyjęto z poprawką Dra Samel- 


bractwu bezpłatnie. 
Radca magistratu Dr Schmidt wnosi imiesiem 
sekcyi szkolnej, aby nauczycielom szkoły miejskiej 


drożyznę 20°% pobieranej przez nich pensyi. Rad- 
ca m. Chrzanowski pragnie, aby udzielenie to 
rozciągnąć także na nauczycieli w innych szkołach 
ludowych. Popiera go Radca m. Chęciński, nato- 
miast sprzeciwia się temu Radca m. Dr Sehón- 
born, który jest zdania, aby wniosek p. Chrza- 
nowskiego odesłać do sekcyi, jako nowy; tego sa- 
mego zdania byli także Radcy m. Muczkowski, 
Dr Oettinger iZieleniewski. Podczas gło- 
sowania przyjęto wniosek sekcyi i Dra SchOnborna. 

Radca m. Dr Wyrobek zdał następnie sprawę 
z wniosku Radcy m. Leitera, aby resztę oszczę- 
dności z płacy urzędników likwidatury kasy uzbie- 
raną, rozdzielić stosunkowo między urzędników tej 
likwidatury. Imieniem sekcyi Bej wnosi sprawo- 
zdawca, aby przejść do porządku dziennego nad 
wnioskiem p. Leitera, upoważnić atoli Prezydenta 
miasta, aby pomienionym urzędnikom, którzy przez 
czas choroby Ś. p. Dettlofa i aż do obsadzenia po 
nim posady czynności jego między siebie rozdzie- 
lili, za te nadobowiąekowe ich czynności udzie! ł 
z funduszu objętego rubryką „renumeracye* sto- 
sowne, wynagrodzenie. Wniosek ten przyjęto po 
krótkiej dyskusyi, w której brali udział Radcy m. 
Leiter, Federowicz, Oettinger i Marfie- 
wicz, z których pierwszy bronił pierwotnego swe- 
go wniosku, inni byli za wynagrodzeniem urzędni- 
ków, sprzeciwiali się zaś tylko temu, szczególniej 
Dr Oettinger, aby nie tworzyć precedensu ra 
przyszłość do pretensyj urzędników do jakichkol- 
wiek oszczędności. Jest to bowiem demoralizacyą 
prowadzącą: do komunizmu. 

Na wniosek tego samego sprawczdawcy przyzna- 
no jednemu wożnemu 30 zł. w miejsce łiberyi. 

Następnie przyjęto wniosek sekcyi 3ej, którego 
sprawozdawcą był Radca m. Federowicz: 

1. Dotychczasowy sposób zapisywania cen zboża 
jako.eż innych produktów na targach tutejszych sprze- 
dawanych i używane do tego księgi mają zostać 
nadal z dodaniem w rubrykach przy wyraże- 
niu „mierzyca* wagi funtów 85 co do pszenicy, 
funtów 90 eo do żyta, funtów 70 co do jęczmie- 
nia, funtów 50 co do owsa — jeżeli wyrażnie ku- 
pujący i sprzedający innej wagi sobie nie zastrze- 
gli -— nadto pszenica, żyto, jęczmień i owies win. 
ny być notowane w trzech gatunkach. 

2. Notowanie tych czterech gatuaków zboża ma 
się odbywać na drukowanych formularzach zaraz na 
targowisku, które winny być podpisane przez ko- 
misarza targowego i wydelegowanych członków 
z Towarzystwa rolniczego i z Izby handlowej. Z tych 
formularzy komisaryat targowy winien jest jeden 
pozostawić w swych aktach, drugi odesłać Towa- 
rzystwu gospodarczo -rolniczemu, trzeci zaś Izbie 
przemysłowo-handlowej do właściwego użytku. 

3. Prosić tak Towarzystwo gospodarczo-rolni- 
cze jakoteż Izbę przemysłowo-handlową. o zawia- 
damianie co miesiąc komisaryatu targowego o de- 
legowanych przez siebie do tej czynności członkach. 

Radca m. Rzewuski przedkłada następujący 


b) dozór nad wymienionemi oddziałami i ich czyn- 
nościami, tudzież nad utrzymaniem narzędzi i uprzęży 
tychże oddziałów, jakoteż budynków przez nie zajmo- 
wanych ; ź i - 

c) zakupno nowych narzędzi i uprzęży, oraz urzą- 
dzenie nowych strażnice z fanduszu budżetem oznaczo- 
czonf go; - 

d) przedstawienie Prezydentowi osób do wymienionych 
oddziałów przyjąć lub z tychże oddalić się mających, 
o ile tenże praw swych w tym względzie komisyi od- 
stąpić nie zechce; + RZ 

e) dozór nad utrzymaniem studzien publicznych iwy- 
dawanie stosownych poleceń studniarzowi; 

f) ułożenie ustawy ogniowej tudzież sprawowanie po- 
licyi ogniowej, o ile takowa w zakres policyi budowni- 
czej nie wkracza; ; 

g) załatwianie spraw dotyczących straży ogniowej 0-. 
chotniczej, jej stosunku do Rady miasta i straży 0- 

i gniowej miejskiej; Í 

h) przedkładanie do budżetu projektu wydatków na 
utrzymanie wymienionych oddziałów; 

i) zarządzanie wrazie wybuchnięcia pożaru wszelkich 
środków w celu odwrócenia grożącego miastu niebez- 
pieczeństwa i wspieranie Prezydenta w wykonaniu tychże. 

4, Aby ułatwić wykonywanie czynności, Rada miej 
ska upoważnia komisyę do urządzenia w razie potrzeby 
Dozorów obywatelskich nad sprawami policyi ogniowej 
i nad czyszczeniem miasta. 

5. Urząd techniczny, Wydział ekonomiczny i Wydział 
policyjny, Magistrat, tudzież Izba obrachunkowa wyko- 
nywać mają wszelkie żądane przez komisyę czynności 
do zakresu ich urzędowania oduoszące się. 

6. Oddział straży ogniowej miejskiej i zarniataczy, 
tudzież trębacze wieżowi podlegać mają co do regula- 
minu służby komisyi. 5 w: 

7. Osoby w skład wymienionych oddziałów wchodzą- 
ce, podlegają pod względem dyscyplinarnym Prezyden- 
towi miasta. ; 

7. Dozór bezpośredni nad wymienionemi" oddziałami 
tudzież czuwanie nad wypełnianiem przez nie obowiąz- 
ków należy do Prezydenta. 

9. Rada miejska przyznaje komisyi atrybucye, jakie 
wedle statutu gminnego Dział IV. Tyt. 18, sekcyom 
służą, EŃ 

- 10. Wypłaty na pokrycie wydatków przez komisyę 
uchwalonych wykonywa kasa miejska z funduszów na 
ten cel przez Radę miejską budżetem przeznaczonych 
za asygnacyą Prezydenta miasta. 

11. Wszelkie narzędzia i uprzęż dotychczazowej stra- 
ży ogniowej miejskiej i słażby czyszczenia miasta, jak 
również budynki przez nią zajmowane, oddane zostaną 
komisyi inwentarycznie w przeciągu dni 80 po jej u- 
konstytuowaniu się. 

Na tem porządek dzienny wyczerpnięto; przewo- 
dniczący zamknął posiedzenie o godzinie 8mej. 


na deputowanego do Rady państwa. 
Dalmacyi przyjął / odnośne: "przedłożenie rządowe 


stawy o udzielaniu posad wysłużonym podoficerom 
ukcńczył już swoje obrady poraczywszy sprawozda- 
nie w Izbie Drowi Waldertowi. Wydział zajmują- 
cy się ustawą o władzy dysćyplinarnćj nad adwo- 


dział radzący nad: założeniem, w Wiedniu akademii 
rolniezój, odbyły wczoraj. pierwsze posiedzenia swo- 
je, zktórych nie godnego uwagi nie mamy zapisać. 
'— Konfiskata dzienników w Pradze jest teraz 
na porządku dziennym, nie ina dnia prawie, aby 
przynajmniej jednego nie zabrano. Ponieważ dc- 
tychczas sąd przysięgłych w Pradze zawsze uwal- 
niał od zarzutu obwinionych w procesie prasowym; 
prokuratórya więc tamtejsza chcąc zyskać wyrok 
po swej, myśli uczyniła w sądzie wyższym wniosek 
o delegowanie sądu prasowego w Eger. (Cheb) i 
w Lutomierzycach do przeprowadzenia Śledztwa 
wstępnego i rozprawy ostatecznej, przed sądem 
przysięgłych w procesach prasowych dzienników 
prażskich. Wniosek prokurdtoryi powinien był zo- 
stać tejemnicą, dzienniki czeskie jednak, a najpierw 
Politik, postarały się 0 ten akt i ogłosiły gó w 
dosłownóm brziwieńiu wraz z liczbami pod który 
mi wysłała go prokuratorya, a sąd najwyższy 
przyjął. Nie pierwszy to raz dzienniki czeskie 0- 
głaszają akta urzędowe, które powinny były pozo: 
stać tajemnicą; dzienniki wiedeńskie oburzone też 
są z tego powodu i nieszczędzą rozmaitych prze- 
zwisk, jakiemi Czechów obrzńcają. Ważną atoli bę: 


'*Sonn-u-Montagsztg. 


na wniosek. prokuratoryi. ` ] 
tepuje: „Półarzędo- 


czytamy w tej sprawie co na 
wa N. fr. Fresse przyznaje 


niła nadprokuretorya w Pradze w tamtejszm są- 
dzie wyższym wnios:k o delegowanie bezstronnych 


nieuprzedzonego o czynnościach rządowych zaba- 


zbawiający wolność prasy jej najlepszej obrony i 
nadużywający instytucyi sądów przysięgłych do 
służby władzy wykonawczej. Kto pamięta, jaką bu- 
rzę podniosły raz dzienniki. centralistyczne, kiedy 
minister sprawiedliwości Habietinek « uskarżał się 
[na to, że sądy przysięgłych w. Gradcu, nie. dopu- 
szczają wyroku „winien“ w sprawach prasowych, 
kiedy chodzi o religię katolicką, ten podziwiać mu- 
si słodką minę, jaką te same dzienniki robią wobec 
daleko niebezpieczniejszego postępowania ministra 
sprawiedliwości  Głasera. W: sprawie: tej surowiej 


wniosek: sekcyi ekonomicznej: NY, : ; 
1. Uchyla się uchwałę Rady m. z d. 3 kwietnia |; Prezes krajowéj dyrekcyi skarbu mianował prak- 


b.r., mocą której przeznaczono 5.000 zł. 4 tykanta konceptowego Dra Wincentego Kraiń- 
ber» OC ao 0023000. zk, aia, zb || jego koncepietą skarbowym. | 


2. Przedsiębiorcy stawiający na Wiśle. od stro- 
ny miasta Krakowa łazienki dla kobiet, otwarte do 
publicznego użytku od 15go maja do 15go paździer- 
nika każdego. roku, składające się najmniej z 12tu 
komórek, z których każda ma mieć obszaru naj- 
mniej 30 stóp kwadr. i z basenu, drewniane, da- 
chem kryte, z zastosowaniem  koustrukcyi przez 
przedsiębiorcę za najstosowniejszą uznanej, z wy- 
łączeniem. jednak użycia tratew, w sposób dogodno- 
ści, wymaganiom bezpieczeństwa, zdrowia, czysto- 
ści i obyczajności odpowiedni, mają prawo do wy- 
nagrodzenia. 

3. Przedsiębiorca pragnący się ubiegać o wyna- 
grodzenie, winien się zgłosić do Rady miasta naj- 
dalej do 1 maja każdego roku. 

4. Rada miasta ustanawia na przeciąg lat trzech 
trzy wynsgrodzenia, co rok udzielać się mające. 
Pierwsza nagroda za najlepsze łazienki wynosi 
500 zł., druga 200 zł., a trzecia 100 zł. w. a. 

5. Wynagrodzenie udzieli Rada pełna na wnio: 
sek sekcyi I w miesiącu październiku. i 
Wniosek powyższy żywą i długą wywołał dy- 
skusyę, ponieważ nie chciano z jednej strony go- 
puścić zniesienia zapadłej już raz uchwały, z dru- 
giej stroay w wniosku sekcyi nie widziano dość rę- 
kojmi, iż znajdą się przedsiębiorcy, i Że nie stanie 
się tak jak reku zeszłego, iż w rezultacie nie by- 
ło łazienek. W tym duchu przemawiali Radcy m. 
Dr Koczyński, Dr Oetinger, Dr Warszauer, 
Chmurski iposeł Chrzanowski, który wniósł, 
aby w punkcie trzecim zmienić ostatnie słowa w 
ten sposób: „nsjdalej do igo marca każdego ro- 
ku i przedłoży plan.* Dr Oetinger zgadza 
się z tym wnioskiem, pragnie tylko, aby w punk- 
cie pierwszym wyrażono, iż „uchwała Rady m. zd. 
8go kwietnia r. z. zawiesza się do lgo marca 
r.b.* Co do punktu 3 Dr Oetinger był zdania, 
aby utworzyć tylko jedną nagrodę, Radca m. Fe- 
derowiez był za utworzeniem dwóch, mianowi- 
cie jednej. w wysokości 500 zł., drugiej 300 zł. 
Wreszcie Radca m. Friedlein wniósł, aby do 
wniosku w mowie będącego dodać jeszcze punkt 6: 


nić instytucyą sądów przysięgłych, tę ostatnią o- 
bronę wolności, jaką posiadamy. Przeciwnikom na- 
szym w Wiedniu nie podsuwamy: myśli, aby mini- 
sterstwo ultramontańskie lab sławiańskie dla wie- 
deńskich “procesów : prasowych .delegowało i sądy 
przysięgłych w Pradze i Tyrolu, aby osiągnąć wy- 
roki bezstronne,. dodajemy tylko do naszego arty- 
kułu dzisiejszego, że ministerstwo zrobiło pierwszy 
krok do zniesienia sądów przysięgłych w Austryi*. 

= 0 układach Chorwatów z rządem węgierskim 
pisze Pester Lloyd, iż nadzieje się polepszyły. 
W razie przyjścia zgody do skutku zostałby: w 
miejsce bar. Bedekowicza banem Chorwacyi wła- 
ściciel dóbr Mihailovicz, który w ostatnich czasach 
zbliżył się do stronnictwa narodowego i znalazł 
u niego zaufanie, pomimo, że nie zerwał zupełnie 
z unionistami. 


Wieder 2 lutego. Na posiedzeniu (10) Izby 
deputowanych we czwartek załatwiono sprawę wy- 
boru 15 deputowanych z wielkićj posiadłości w 
Czectach. Sprawozdawcą był dep. Weeber. W 
dyskusyi, jaka się nad tym przedmiotem wywiąza- 
ła, zabierał głos tylko dep. Dr Russ co dopra- 
wa wyboru księcia Lobkowitza, który jest jeszcze 
małoletnim, po odpowiedzi jednak krótkićj sprawo- 
zdawey zatwierdzono wszystkie wybory z wielkićj 
posiadłości w. Czechach. 

Drugim przedmiotem na porządku dziennym był 
drugi odczyt przedłożenia rządowego 0 płacach 
profesorów na wydziałach teclegicznych. Na wnio- 
sek sprawozdawcy dep. Czedika przyjęto od- 
nośną ustawę zgodnie z wnioskiem rządowym. 
Tenże sam sprawozdawca przedłożył także projekt 
ustawy o płacach, dodatku na mieszkanie i sto- 
pniu profesorów w akademiach technieznych rzą- 
dowych, w akademii. haudlowój i marynarki w 
Tryeście i w innych szkołach rządowych marynar- 
ki. I tę ustawę przyjęto w drugim odczycie bez 
rozpraw. Odrzucono natomiast na wniosek także p. 
Czedika trzy petycye, z których obchodzi nas 
bliżćj tylko jedna, mianowicie petycya katechetów 
w Galicyi © uregulowanie płac co do datków co 
pięć lat i dodatków miejscowych. Petycyę tę, jak 
wspominamy wyżćj, odrzucono, „opierając się na 
tem, że petenci, jeżeli uzdolnieni są do wykładu 
drugiego jeszcze przedmiotu, mogą i tak otrzymać 
wyższe płace. 

Na tem posiedzeniu wniósł także minister skar- 
bu żądanie dodatkowe do budżetu, ponieważ wy- 
datki ministerstwa skarbu wzrosną w skutek po- 
stanowienia cesarskiego z l8go listopada i Z6go, 
grudnia 1871 'pomnażającego liczbę urzędników w 
dyrekcyach skarbu krajowych w Austryi Doloćj, 
Galicyi i Czechach na r. 1872. Z tego powodu 
zwiększą się wydatki w Auetryi Dolućj 0.21,950 zł., 
w Galicyi o 4500 zł., w Czechach o 9600 zł. — 
razem o 36,050zł. Tenże sam minister wręczył 
„Rada miejska przy udzielaniu nagród nie uwzgly” |nadto pismo co do funduszu wykupna gruntów w 
dni szkód wynikłych z wypadków elementarnych." |Galicyi, ra Bukowinie i w Krainie. Fundusz ten 

Po krótkiem przemówieniu sprawozdawcy, który |na rok 1872 wynosić ma w Galicji wschodnićj 
po większej części zgodził się na wniesione po- | 3,706,507 zł; w Galicji zachodnićj 2,132,709; na 
prawki, przyjęto punkt 2, 5 i dodatkowy 6 bez | Bukowinie 709,714 zł.; pokrycie w obu tych kra- 
zmiany, co do punktu 1 zgodzono się na poprawkę | jach wykazuje tę samą cyfrę; natomiast w Krainie 
Dra Oetingera, co do punktu 3 przyjęto wnio- | wydatek dochodzi do 627,440 zł., pokrycie zaś wy- 
sek posła Chrzanowskiego, a co do punktu 4 nosi 526,739 zł.; rząd przeto ma dać bezprocento- 
wreszcie uchwalono zgodnie z wnioskiem Radcy m.'wą zaliczkę w kwocie 100,701 zł. 


W iłochy. 


Genfer Correspondenz z 30 stycznia podaje na- 
stępujące wiadomości z Rzymu: 

Prawie wszystkie dziennisi rewolucyjne podały 
według Perseveranza następujące doniesienia: 

„Wczoraj odbyło się w Watykauie przyjęcie; 
Rzymianie równie jak obcy.składali hołd swój Pju- 
sowi IX, który wielkie ma.upodubanie w tym ro- 
dzaju przepędzenia czasu. .. | 

„Mniemam, że niepowinienem przemilczać wam 
zdarzenia, jakie zaszło na tem posłuchaniu a za 
którego autentyczność zaręczyć mogę. Niedawno u- 
dała się deputacya mieszkańców Trastevere do 
Ojca Sgo. Pius IX przypomniał w swej odpowiedzi 
czasy, w których ukazywał się w loży kwirynała i 
użył wyrazów. „Teraz lożę tę inne osoby bezcze- 
szczą.* Wczoraj Ojciec Sw. ńiemając sobie z nikąd 
na to zwróconej uwagi, sam cofnął się do owego 
wyrażenia i objawił żal swój z tego powódu. „Sło- 
wa te wyrwały mi się rzekł on; nie raz lepiej by- 
łoby milczeć.* Było to dobrowolne szczere wyznanie, 
które godne jest zaiste wzmianki.* z 

Możemy zapewnić katolików, że włożone w usta 
Ojca Sgo. słowa: „wyrwało .mi się, lepiejby nieraz 
było milczeć” są podsunięte. 
` Gdy dziennik z tem doniesieniem przedłożony 
został Ojcu Sw. zwrócił J. Świętobliwość uwagą na 
bezwzględny upór, z jakim dzienniki rewolucyjne 
usiłują wprowadzić w błąd katolików co się tyczy 
słów jego i dodał: Nie — tego com powiedział, 
nie żałuję, pod względem błędów jakie mi przy- 


wyboru dziekana Tarnoczego z sejmu Tyrolskiego | 
Wydział zajmujący się ustawą “o hipotekach w) 


bez zmiany; wydział obradujący nad projektem u- 


katami i koncypientami adwckaekimi, oraz wy-| 


dzie rzeczą czy sąd wyższy Ww Pradze zgodzi się 


"dzisiaj, że istotnie; 
wskotek polecenia ministra sprawiedliwości uczy- 
sądów przysięgłych. Dla keżdego przyjaciela zdania 


wną jest ta przychylność, Z jaką nasi wyłączni|. A EA 
pachciarze liberalizmu zapatrują się na KTORY | S ż e 


mystąpimy, niż to, wypowiedzieć możemy, aby obro- 


ipodworce domów i mieszkania w największej czystości 


pisują rewolucyoniści, pozostanę zawsze bez skruchy, 

Gazzetta d'Italia z 27 stycznia zawiera nastę- 
pujący ustęp o posłuchaniu, jakiego Ojciec Sw. u- 
dzilił W. księciu Rosyjskiemu : = 

„Rozmowa W. księcia Rosyjskiego z J. Świąto- 
bliwością trwała 3 kwadranse. 

„W. książę miał w imieniu brata swego Cesarza 
mówić Papieżowi o koncesyach na rzecz kościoła 
katolickiego, o powrocie biskupów i księży wysła- 
nych na Syberyę i ponowił prośbę o mianowanie 
nowych pasterzy. na opróżnione stolice biskupie. 

„Papież miał z swej strony W. Księciu odpowie- 
wiedzieć, że nic'nie ma do zarzucenia nadal prze- 
ciw zaprowadzeniu języka rosyjskiego w kszaniach, 
Śpiewach kościelnych i nauce religii w rozmaitych 
prowincyach cesarstwa. 3 a 

„Pomimo tego potrzebuje ostatnia wiadomość je- 
szcze potwierdzenia. W. Książę miał również po- 
łożyć nacisk w najpochlebniejszych wyrazach na 
życzenie cesarza Aleksandra, nby się polepszyło za- 
smucające położenie Papieża. 

„Z komnat papieskich udał się W. Książę do kar- 
dynała Antonellego i miał z nim również długą 
rozmowę. * : 

Możemy, oświadczyć, że całe to doniesienie pole- 
ga na fałszu. 

Tenże sami dziennik powtarza telegram nastę- 
pujący: w Timesie: i i 4 

„Papież nie chce więcej prekonizować kardyna- 
łów (sic). J. Świątobliwość miał oświadczyć, że o- 
koliczności otecne nie dają. mu dostatecznej swo- 
body, aby odbyć konsystorz. Słychać także, że w 
skutku zamianowania przez rząd rosyjski posła 
przy Stolicy Sw. Ojciec S. nakazał dnchowieństwu 
polskiemu używać w służbie kościelnej języka ro- 
syjskiego.* ; `o sig; s. A 
„Możemy i tę ostatnią wiadomość stanowczo Za» 
przeczyć i wzywamy katolików, aby się mieli na 
baczności przed temi i podobnemi insynuacyami, - 
które jedyny tylko mają cel osłabienia natchnionej 
miłości i tak często dokonywanej ofiarności wier- 
nych dla «dostojnego. więźnia Watykanu.. i 


Rosya. i 


Wedlug Gotosú“ przy sztabie wojsk gwardyi w 
Petersburgu odbywają się zajmujące ćwiczenia ofi- 
cerów sztabowych. Oficerówie ci są podzieleni na 
dwie grupy po dziesięć osób. Jedna z nich pod 
kierunkiem jenerała Maehotina prowadzi atak na 
Królestwo Kongresowe od'stróny Galityi; druga 
pod kierunkiem pułkownika bsrona Zeddelera bro- 
ni Królestwa od: napadu. Ćwiczenia rozpoczęły się 
od dokładnego zbadania terenu według najlepszych 
map Galicyi i Kongresówki oraz od poznania sta- 
tystyki obu krajów. Przy tworzeniu planów dzia- 
łania weszły w rachunek łatwość mobiliżacyi, do- 
wóz żywności i pomoc lekarska. Rozporządzenia o 
ruchu <armij przesyłają się wzajemnie na piśmie 
za pomocą pośredników, którymi są puikownicy 
sztabowi i profesorowie taktyki. Ówiczenia te ofi- 
cerów sztabowych zdają się naprowadzać na myśl, 
że wojna spodziewaną jest w téj okolicy. Dobrze- 
by też było, aby cficerowie sztabówi austryaccy ` 
starali: się równie. pilnie badać stosunki Galicyj, . 
Kongresówki i Ziem zabranych, aby nie pokazało 
się, że w danćj chwili. będzie brakowało dokła- 
dnych máp, lub odpowiednić; znajomości stosun- 
ków, wśród których wojna ma być prowadzoną. : 

‘CL Katkow nie ustaje w swych zamysłach pro- 
pagatorskich, i z tego powodu zniżył o połowę pre- 
numeratę na Moskowskją Wiedomosti w krajach 
Zabranych, któremi wszakże od jakiegoś czasu nie 
tak wyłącznie się zajmuje. Ć 

"— Z poboru jaki się teraz odbywa w Rosyi spo- 
GA się postąpienia do wojską 148,705: re- 
rutów. SE” 


Kronika miejscowa i zagraniezna. 


Miraków 3 lutego. Magistrat wydał pod d. 29 
stycznia następujące obwieszczenie : ; 

W ostatnich dniach pojawiło się kilka wypadków 
ospy naturalnej, z dość łagodnym przebiegiem, 

Ponieważ jednak ospa epidemicznie wystąpiła w kilku 
(pobliskich wsiach do parafii Raciborowickiej należących, 
zachodzi przeto obawa epidemicznego tejże rozszerzenia 
się i w mieście naszem. ż 

Magistrat polegając na niewątpliwych doświadczeniach 
lekarskich, wzywa mieszkańców miasta Krakowa, aby 
'dla ochronienia się od tej strasznej w skutkach choroby, 


utrzymywali, i aby ci, którzy dotąd szczepionymi nie 
są, lub już przed siedmioma laty szczepionymi byli, 
ospę zaszczepić sóbie kazali. Celem zaś zarządzenia dal- 
szych Środków ochronnych poleca się, aby o każdem 
pojawienia się tej choroby przez lekarza ordynującego 
a w braku tegoż przez naczelnika. familii doniesienie 
do: Magistratu (Departament, V, zabudowanie tylne w 
podwórzu, 1 piętro) zrobionem było. 

Lekarze miejscy odebrali polecenie, aby w godzinach 
przeznaczonych do ordynacyi dla ubogich, osobom zgła- 
szającym : się ospę bezpłatnie szczepili. 

— QOdbieramy następujące pismo: 

Towarzystwo naukowe otrzymało w dniu dzisiejszym 
(2 b. m.) kwotę 250 złr. i 10 dukatów w złocie na 
rzecz rozszerzenia swego domu, stósownie do potrzeb 
wynikających z przeobrażenia się na Akademię umieję- 
tności. Kwotę powyższą zawdzięcza ono, zarówno gor- 
liwamu, z pojęcia znaczenia tej instytucyi wynikłemu 
pośrednictwu Adolfa Seredyńskiego starosty Grybow- 
skiego, jak niemniej szlachetnemu popędowi osób, któ- 
re w skutek tego pośrednictwa pospieszyły z ofiarami. 
W szczególności ofiarowali w powyższym. celu: hr. He- 
lena Mniszchowa 200 złr., hr. Lanckoroński 50 złr., 
p. Heleaa Osiecka ze Zborowic 10 dukatów w złocie. 

— W drugim odczycie „o idealizmie i realizmie*, 
który się odbył dziś w południe, p. Zacharjasiewicz w 
sposób zajmujący i gruntowny wyprowadzał dalej dwa 
pierwiastki i kierunki poezyi. Wskazał, jak realizm 
zdrówy, potężny zespolił się z polotami idealizmu w 
Szekspirze, dalej mówił o ckliwym - idealizmie idylli 
francuskiej, następnie przeszedł całą nowożytną litera- 
turę od Schillera, Góthego, Byrona «do Georges Sand, 
Heinego i Wiktora Hugo. Pełen treści i poglądów wy- 
kład ów zamknął prelegent wskazaniem poziomego i ni- 
skiego realizmu dzisiejszej literatury, łączącego się i 
wynikłego z materyalizmu. Spółeczność potrzebuje wy- 
soko podniesionych ideałów, inaczej popada w pitoza- 
iczność i zezwierzęcenie. W Chinachf jest. zwyczaj, że 
dzieciom zawieszają zabawki. błyszczące wysoko, nie dla 
tego, aby dzieci ich zepsuć nie mogły, lecz aby wspi- 
nając się po nie, przywykły chodzić prosto i wzaosić 
głowę w górę; inaczej pełzałyby po ziemi wzorem 
źwierząt. * i l - EM 

— Dziś wieczór Dr Adam Bełcikowski docent 
Uniwersytetu Jagiel. będzie miał o godz. 8ej w sali 
Towarzystwa „Postęp“ dalszy ciąg odczytu o panowa- 
niu Stanisława Augusta. 


(cał przyjąć na siebie p. Rychter. Bliższe szczegóły po- 
damy później. AE: ? 


- nim L. 478 przy ulicy Stolarskiej ra beczce cukru 
stojącej tam w sieni dziecię płci żeńskiej parę miesię- 


kawałek cukru i. kawałek. mydła. Dziecię to odesłanem 
zarza. 
kaj pewien dostrzegł 15 letniego chłopca na kradzie- 


"wi. Znaleziono przy nim trzy białe * chustki od nosa, 


o CR zeszłą niędzielę miał w Czytelni mie- 
` gzozańskiej ¿ prof. Seminaryum nauczycielskiego p. Ko- 


człowieka, a stawiwszy za przykład Benjamina Fran- 


WIZYTY ET EYE 
A riea 
2e Nr 


CZAS z 


i A] 

— W Muzeum techniczno przemysłowem odbędą się wych- formalności Rady szkolnej in spe futurae solu- 
jutro w niedziełę następujące popularne wykłady : | zionis sam zaliczał? bo zaiste! zważywszy tę profesor- 
` od 4ej do 5ej prof. Prysak: „O ochranianiu pta- ską nędzę, to krzyż zasługi do trumny przypięty nie 
ków użytecznych”. (Wykład trzeci). | ; oa nędzy żywota! .. 
Od šej do 6ej inżynier Pryliński: „Zasadnicze|  —- Od 16 do 24 stycznia b. r. pojawiła się cho- 
wiadomości Z mechaniki praktycznej“. (Wykład trzeci). | lera tylko w Peratynie pow. kamienieckiego, ustała zaś 

wstęp bezpłatny dla słuchaczów płci obojga. _ : |w: 5 miejscowościach mianowicie w Krogulcu pow. hu- 

Zm poniedziałek ania 5 b. m. odbędzie: się 0 |siatyńskiego, w Podkamieniu pow. brodzkiego, w Pie- 
od. sej Wieczorem posiedzenie Oddziału. nank mo- |tryczach i Rozważu pow. złoczowskiego, wresźcie w 
ralnych Towarzystwa naukowego, se którem „czytać Bobroidach pow. rawskiego. W ostatnim tygodniu pa- 
pędą: p. Karol Estreicher, bibliotekarz Uniwersy- |nowała cholera w pow. Złoczowskim, Tarnopolskim i 
tetu „O zasługach naukowych ś. p. Jana Szląchtów- | Kamienieckiem w 7 miejscowościach, gdzie do pozosta- 
skiego“, p. Stanisław Zarański „o. żywiole dyda-|łych 44 chorych przybyło 56, z tych zaś wyzdrowiało 
ktycznym tkwiącym w nauce rolnictwa*, a prof. Józef| 49, umarło 22, a 29 pozostało w leczeniu. 
Szujski zda sprawę z rozprawy historycznej p. Ka-| _— p, Kurzawa, rzeźbiarz we Lwowie otrzymał od 
rola Hofmana. _ o. IE |X. Nowakowskiego, proboszcza w Żółkwi wezwanie do 

— x. Jan Pietrzykowski,” .podprokurator “i| postawienia pomnika synom króla Jana Sobieskiego w 
notaryusz kapituły katedr. krakowskiej, proboszćz ka: | prozbiteryum kościoła. zz | 
plicy Jagiellońskiej Rorantystów, zawiadowca kościoła |. __ Przy kolei Beskidowej (Arcyks. Albrechta) mia- 


arafialnego w Mogile i radca konsystorza, otrzymał Ko 5 l 
inwestyturę kanoniczną na probostwo w Mogile, opró- prany jot 1. ROB i zastępcą dyrektora budowy 


gnione od śmierci X. Szczepanowskiego: w r. 1865.| RE: > } EULA 
Zwłoka ta trwała tak długo z powodu sporu o pa-| nerd T > kw Æ 6 a asl Ra Bazyli kę 
tronat między biskupstwem krakowskiem a klasztorem BRA azylianin, były. profesor gimnazyum 
Cystersów w Mogile. Kurya rzymska rozstrzygnęła ten| 7 : ` S 
r na rzecz biskupstwa; administratór więc dyece- | -oat Ka nd kT perakna byłego dyrektora 
i biskup Gałecki miał przyznane sobie prawo mia- TĘ + zerniowcach „Gus EW a O R IRANE 
zośfsja proboszcza, Administtacya kaplicy Jagielloń- A TA ak nazwiskiem „Modrzejowsti oskar" 
skiej powierzoną została X. Złowodzkiemu, spo* | 80 Dalszy Mag ŚŚici6% abrt Sabeis Wy. 
 6dnfkód "kościele N. P. Maryi. ` =— Dalszy.£i48 styp! č „przez m 
wiednikówi ze kc al dział krajowy. Otrzymali po złr. 157 t/a słachacze 


— Dowiadujemy się, że "Towarzystwo wzajemnej po- S $ ; z : 
ików dza loteryę fantową z koncertem Uniwersytetu Jagiellońskiego: Zdzisław Marceli. Lia- 
mocy Akademików. urządza "0 _eryę Y : chowicz, z wydziału lekarskiego ; Mieczysław Józef 


: glu w godzinach “wieczornych: między 7 Sá 
w Saskim hotelu w godżinach  wiećzo J czy Kramarzyński, z wydz. lekar., Julian Kupryniak 


bm. [asa i l ą BAT 
z BE została przedpłata na dzieło „Zarys Bereżnieki, z wydz. filozof; Jan Rębac BZ 
chemii ogólnej“ podług Roscoe, przez pp. Antoniego | WYdZ. filozof.; Wład. Roman Julian Leszko, z wydz. 
gokołowskiego i Arnolda Nawratila, uczniów | PTAwn.; słuchacze uniwersytetu Lwowskiego: Gustaw 
krakowskiego Instytutu Technicznego. Brak dobrej ksią Edward Radwański, z wydz. prawi; Józef Pająk, 
żki podręcznej dla młodzieży szkolnej spowodował to z wydz. praw., Włodzimirz Eustachy Prokopc zy, 
wydanie, które opierając się na dziele Roscoe, jako |7 wydz praw.; Józef Stanisław Woliński, z wydz. 
praw.; Jan Kubijowicz, z wydz. filozof. 


uznanem za wzorowe elenientarne, zmienia w niem tyl- 
ko porządek pod względem grupowania pierwiastków, | —- Nr 343 Kłosów zawiera: „Dersław z Rytwian* 
powieść z XV wieku T. T. Jeża (e. d.); — „Wnętrze 


a to odpowiednio do najnowszych systemów. Prof. Dr 
skarbca katedry krakowskiej na Wawelu“ (z ryciną);— 


Bronisław Radziszewski podjął się przejrzenia rę- 
opismi i baczenia, aby się żadne nie wkradły do niego | „Tajemny związek tak zwany Ku-Kuks-Klan* przez L.;— 
„Maskarada“ dramat w 4 aktach z Lermontowa przez 


usterki, co stanowi rękojmię naukową tej: książki, W i 

nomenklaturze chemicznej. użytą będzie terminologia To- | Antoniego Kolankowskiego (e. d.); — „Obrońca“ 

warzystwa naukowego krakowskiego. Z trzech zeszytów | przez J. D. H. Tetmmego0; — „Do Redakcyi* przez 

składać się będzie to dzieło: pierwszy obejmie metaloi-| Ed. Lubowskiego;— „Piorun“ przez J. P. (z ry- 

dy i połączenia ich, drugi metale, trzeci chemię orga- | ciną) ; — „Matka z dzieckiem na ręku“ przez J. P. 
i (z ryciną);— „Przegląd prasy peryodycznej *;— „Szkie 


niczną. „. z z 
— Dowiadujemy się, że pod koniec tego miesiąca | harakterystycznyć F. Kostrzewskiego: Dziwny mo- 
stek (rycina); — „Literatura polska“, Okres od upadku 


ma się dać słyszeć 'w naszem mieście fortepianista p. 
Jan Kleczyński laureat konserwatoryum paryskiego. | A kademii krakowskiej «do Stanisława Augusta, z prele- 
keyj Kazimierza Brodzińskiego (e. d.); = „Wiado- 


p. Kleczyński: celuje w oddawaniu utworów. Chopina 
i zamierza dać poznać nigdy jeszcze w Krakowie nie mości z pola literatury i sztuki“; —, „Przegląd polity- 


wykonany - koncert.. (E. mol) tego autora, oraz kilka 
włąsnych utworów. Część deklamacyjną koncertu obie- 


20 cent. 


wschodni. 


czenniczki. 


na Kleparzu. 


czny*;-- „Od Redakcyi*. ROIA 

— Sprawozdanie, „Szkoły wyższej polskiej“ w Pary- 

żu za lata 1869 i 1870, oraz 1870 i 1871, daje nam 
następujący obraz stanu i funduszów szkoły : 
W r. 1869 1 1870 szkoła na Montparnasse liczyła 
63 uczniów, a'z tej liczby 29 uczęszczało do specyal- 
nych zakładów naukowych i 10 otrzymało dyplomy wy- 
kwalifikowanych inżynierów. _ , Rh 

Zimą tegóź roku założone zostało przy szkole towa- 
rzystwo, matematyczne, która urządziło szereg wykła= 
dów polskich. specyalnych. RER, 

«Przychód szkoły w tym roku szkolnym wynosił: 
pozostałość kasowa z 1868/9 r. 984 fr.; zapomoga od 
rządu francuskiego 29,000 fr. a wraz z subsydiami dla 
uczniów 52,650 fr.; opłata od uczniów 10,258 fr.; o- 
fiaty od osób prywatnych 1,263 fr.; pożyczka-od p. Ja. 
nuszkiewicza 4,000, od prezesa rady 19,000 fr. Ra- 
zem 88,105 fr. BE ý 

Wydatki: na nauczycieli, uczniów i dział nauko- 
wy 17,965 fr.; na utrzymanie biblicteki 1,282, na ad- 
ministracyę 5,833; na odzież i opranie. 4,945 -fr., na 
e utrzymanie domu, opał i świało 5,697 fr.; na Żywność 
ka Franciszka Baranika, gdy przerzynał kosz wozu na | 22,339; na spłaty długów 29,446 fr. Razem 87,508; 
pełnionego pszenicą. EA B | pozostało więc w kasie 597 fe. 

— Wozoraj podczas przedsiawienia teatralnego spadł| "W roku szkolnym 1870/1 szkoła liczyła 39 uczniów 
z rusztowania przez Mz U T Ja z których 23 uczęszczało do szkół specyalnych, 
Sławski, murarz, używany w teatrze: do. pomódy.| W skutek wybuchłej wojny gmach szkoły: został ú- 
Dr Szewczyk aeg DAE EA tn R rządzony na ambulans, TT i prożegcójwio petniii publ. gruntu „po 
wieziono go do szpitala S. Łazarza, zachodzi bowiem Co” | użyą wojskową, kurs nauk i to tylko niższej klasy 
mysł, że złamał żebro. . Ab oto: odbywał się więc zaledwie od 15 lutego do 1 lipca. 

— Nowy Sącz 89 siycznia. Dwóch z uczniów zginęło w boju, ale nikt z należących 

a szkoły nie został wmięszany do nieporządków pary- 
skich. ~ ER. za © ggs i 
, Przych 6d szkoły w tym roku wynosił: pozostałość 
kasowa 597 fr. subsydiów od rządu. francuskiego dla 

szkoły i uczniów 33,200 fr., opłata cd uczniów 1899, 
ofiary osób prywatnych 850, ft.; pożyczono 0d "prezesa 
Rady 11,900 fr.; ze sprzedaży sprzętów 112 fr. razem 
48,559 fr. 

Wydatki: dział naukowy 12,967; administracya 
5,728; odzież, opranie 2,340 ; dom, opał, światło 4,080; 
żywność 13,827; spłata długów 6,910 franków. Razem 
45,803 ; pozostało w kasie 2,756 ft. 

Ponieważ szkoła przestała od 1 lipca 1871 r. po- 
bierać subsydiów rządowych, Rada więc szkoły postano- 
wiła ograniczyć się urządzeniem korpetycyi dla uczni u- 
częszczających do szkół specyalnych w lokalu Biklio- 
teki polskiej; oraz do oddzielenia własności zakładu od 
własności prywatnej ks. Wł. Czartoryskiego prezesa Ra- 
dy. W tym ostatnim celu zaproszeni zostali do roz- 
działu własności z pośród Rady: pp. Ostrowski i Szulc 
z po za Rady: pp. Błociszewski, A. Chodźko, Ru- 
-precht=ir-L, Wołowski. Komisya przyznała własność za» 
budowań szkoły ks. Wł. Czartoryskiemu, wszystkie zaś 
ruchomości, bibliotekę, gabinet fizyczny i chemiczny, 
zbiór minerałów za własność szkoły zostającą:do dyspo- 
zycyi jej vady“ Prócz tego ks. Czartoryski zapłacił Ra- 
dzie 5,000. fr. jako zwrot pieniędzy użytych na budo- 
wę kuchni dla szkoły, chociaż komisya przyznała te 
pieniądze jemu, jako małą część wynagrodzenia za je: 
denaście lat bezpłatnego używania gmachów. szkolnych. 

Sprawozdanie nie powiada nam nic więcej, chociaż 
z samej treści wynika, że szkoła wyższa polska na 
Montparnasse istnieć przestała. Należałoby więc 08za- 
cować dokładnie pozostały majątek i jeźli rząd francu- 
ski nie będzie rościł do niego pretensyi z tytułu sub- 
sydiów udzielanych szkole, obrócić fundusze i gabinety 
na cele wychowania w Polsce. Tem więcej należy się 
tem zająć, że własność szkoły jest zbiorową własnością 
narodową, pochodzącą ze składek i dobrowolnych ofiar. 

— Wiadomo, że wbrew przepisom ustaw, aby zwło- 
ki.osób zmarłych grzebane były: najwcześniej po*u- 
pływie 48 godzin, starozakonni spieszą się z pogrze- 
baniem ich natychmiast. Ponieważ rzadko się zdarza; 
aby lekarz sprawdził śmierć, a nadto omijanie tego 
przepisu ustaw odbywa się przez podanie wcześniejszej 
daty śmierci do ksiąg stanu cywilnego, przeto wyszło 
w Królestwie Polskiem bardzo surowe rozporządzenie 
pod względem przestrzegania przepisów tak co do 
grzebania starozakonnych, jak zapisywania dnia i godzi- 
ny śmierci. 

— Wojna _francusko-niemiecka “ przywróciła pocztę 
gołębią, używaną przed wynalezieniem  telegrafów. 
Gaz. handl. moskiewska donosi, że w sztabie okręgu 


— Wczoraj 0 świcie znaleziono w. domu przechod- 


cy „mieć mogące, a przy niem porządną bieliznę, pościel, 


zostało do zakładu podrzutków przy” szpitalu b..£a- 


_- Woczoraj podczas sumy w kościele maryackim. lo- 


i 9 i od policyanto= 

ży rękawiczek Przytrzymał go i oddał go policy: gae 

7 W. C. 3,“ „J. P. 10%, rękawi- 

czki, książkę „Ołtarzyk złoty“, inną książkę i klucze, 

skradzione w kościele panu K. P. Chłopiec ' ten jest 

nałogowym złodziejem, nazywa się Ignacy Kwaśniewski. 

Innego złodzieja kieszonkowego 17 letniego Salomona 
Tislobischa, przytrzymał policyant na Kazimirzu. 

ua W dworcu. kolei. przytrzymano wczoraj wyrobni- 


znaczone pE, sę lita 


lutego: 


walówka odczyt, którego tematem było: umoralnienie | 


klina, zakończył prelegent wezwaniem młodzieży do na- w Stanisławowie. 
Gladowania tego wzoru. Dzisiaj zaś byliśmy Świadkami 
rzadkiej U nas uroczystości. Przypinanó krzyż zasługi: 
wysłużonemu. profesorowi szkół głównych i realnych 
p. Feliksowi Waszkiewiczówi. Po mszy pontyfikalnej, któ- 
rą celebrówał 0 godz. 10tej X. Machaczek, wobec li 
cznego zgromadzenia odczytał p. Starosta pismo cesar- 
gkie uznające zasługi dekorowanego, który jako Żoł- 
-nierza potem nauczyciel -przez lat 40. przy szkołach 
głównych gorliwie pełnił służbę. Po nim zabrał głos 
X. Machaczek, wyrażając imieniem nauczycielskiego gro- 
na radość z uznania pracy z życzeniem lat długich i 
czerstwego zdrowia, a. zwróciwszy się do p. Starosty, 
dziękował mu, iż był tłumaczem. woli monarszej. 

Oto dodatnia strona nauczycielskiej rozkoszy; teraz 
przypatrzmy się odwrotnej stronie medalu. Nie chcąc 
się tu rozwodzić nad pozycją nauczycieli ludu, dotknę 
tylko losu nanczycieli szkoły głównej. Dawniej żołd 
wypłacała im kasa publiczna, <dzisiaj inaczej, bo *w po= 
łowi Rada szkolna a w połowie gmina. Gmina daje swo- 
ją połowę, lecz c0 sie tyczy Rady, to ta o tem nie pa- 
mięta. Jubilat np. nie dostał pensyi już od 4 miesię- 
cy, a tak zwana subwencja nadejdzie może ze. schył- 
kiem jego Życia. Nadejść ona ma do rąk Magistratu. 
Magistrat choć wie o tem, nie chce ze swej strony nic 
na ten rachunek zaliczać, płaci zatem tylko swoją po- 
łowę. Tak więc, gdy nauczyciel ojciec rodziny pobierał 
16 złr., dziś bierzę 8 zł; a pomagając sobie zasta- 
wami u lichwiarza, czeka zmiłowania bożego według o- 
wangielicznej zasady „ora et labora.“ Bez obówia mo- 
że on wprawdzie nauczać, lecz czyż potrafi z peóżnym 
żołądkiem ?*.. Dyrektor nie stanowi tu wyjątku, bo Za- 
równo z innymi od nowego roku nie dostał żadnej pła- 
cy, a kredę, gąbki, tablice własnym kosztem sprawiać 
musi, 

Wszystko to jeszcze niczem w porownaniu z położe- 
niem niejakiego Pp. Kraszewskiego,. którego Rada szkol: 
na jeszcze w maju pizysłała tu na pomocnika, nie za- 
asygnowawszy mu płacy, Biedak ten głodny płacze a 
uczy | 
Rada szkolna nie przewidując nadspodziewanych ru- 
bryk przy układaniu budżetu, nie znajduje dla nadspo- 
dziewanych wydatków pokrycia, lecz to przecież pTu- 
bryka „oświaty“ a nie „Śmierci głodowej,* toż winna 
mieć swoją cyfrę. 

Czyliż już nie ma sposobu zaradzenia temu złemu na 
autonomicznej drodze? W Jaśle np. Magistrat nie cze= 
kając na Radę szkolną wypłaca obie połowy. Możeby 
Wys. Wydział krajowy raczył porozumieć się z Magi- 
stratem, by i tu nie czekając na wszelkie fazy bióro= 


aby się zgłosiła 


znańskiego. 


— W niedzie 


HOTEL POLLE 


je zdrowie wywi 
wstawił szczęki, 
niepodjęli się den 
w Stanie tak dokł 
jeść; dopiero w Krakowie p. 
tak zręcznie obiedwie szczęki, 
zwyczaiłem się do noszenia ie 
jak własnemi zębami jadłem, 
iż nie czuję, że mam obce ciało-w gębie. 

Czuję się obowiązanym zawiadomić o tem wszystkich 
tych, którzy również jak ja ze stratą zdrowia czekałem 
długo, nim na artyzm tego T 


iż 


i 199 w Dobromilu. = 
tynie licyt. publ. placu pod budow. 

"Zawiadomienia: 
przez hr. Wilhelminę. z Głogowski. 
sum intab. na dobrach Psary fa rz 
gowskiego, rozprawa 22g0 kwietnia.— 


Zawezwania: Sąd 7 
do odebrania legatu 50 zł. 
przez Jakóba W. 
obligacyi indemniz, 


Z PZA 


Oświęcim 1 lutego. 
było 100 wołów i 8 krów. 
wołów po cenie 33 złr. za Ceti 
deń; krowy na Szląsk 
wagi. Targi wiedeński 
Spadek cen mięsa wołowego. 
wnej. podnoszą się, mianowicie w 
wagi rminimalnej sztuka 2 cetnary są poszu 
Prus i płacone dobrze. Na dzisiejszym targu było 400 
sztuk świń z okolicy i 120 z Kołomyjskiego. Pierwsze 
sprzedane wszystkie, kołomyjskie jako towar za lekki do 
Prus, pójdą do Wiednia. 

Ajencya Banku 


po cenie 


EE 


Niedzieli 


gakicyjs 


‘Pszenica. 5'50, żyto 4'25, 
wies 1-85, groch 6'50, ziemniaki 2—, 
„125, komicz 1:50, słoma —85, 
jękie 10:50, mas okowita I—, 


Sta 


m 


3 


wojennego moskiewskiego odbywają próby dla urzą- 
dzenia poczty gołębiej w razie wojny. 

Teatr. W niedzielę dnia 4 lutego: Marya córka 
pułku, opera komiczna w 2 aktach, libretto pp. Saint 
Georges i Bayard, muzyka Donizettego. : 

— Wystawa nieustająca Towarzystwa 
pięknych w biskupim pałacu przy ulicy Franciszkańskiój, 
otwarta codziennie od godziny llej do 4ej prócz ponie- 
działku, Wstęp w niedzielę 10 'c., w dni powszednie 


2. Dnia 1 lutego częściowa, zaś dnia 2 zupełna po- 
goda. Termometr dnia 1 doszedł do -+ 39.2 od — 20,0 R., 
dnia 2 doszedł do +- 190 od — 49.0 R. Barometr 
opada; dnia 8 lutego 0 godzinie 6ej rańo stan jego 
był 829.78, termometru — 29.0 R. Wiatr północno- 
lę dnia 4 lutego Śej Weroniki pańny; 
w poniedziałek dnia 5: lutego Sej Agaty panny; mę- 


Gospodarstwo, przemysł i handel. 


Wiadomości 

z bióra Izby handlowo-przemysłowej krakowskiej 

“io targu na Baranie i Krakowie 
; «dnia 1 lutego, odbytym. ; 

Od ostatniego sprawozdania targowego, w handlu zbo- 
żowym prawie. nic nie zmieniło się, a: cdny: nie uległ; 
żadnej zmianie, Obrót i popyt są dość znaczne, Szcze- 
gólniej na wywóz do Prus. Zakupna dla młynów paro: 
wych i amerykańskich zwiększyły się. * 

Płacono za, pszenicę 
235 f. od 31 do 34, 
owies 182 f. od 18 do 
proso 237 fant. od 32 
236 do 245, koniczyna 
moteuszki nie przywożą na targ na Baran. 

Z powodu uroczystego święta w piątek nie było targu 


252 f. od 42 do 
jęczmień 202 f. od 25 do 30, 
15, groch 252 /f, 37 do 42, 
do 36 koniczyna czerwona od 
biała od 272 do 290 złp., ty- 


Na targ wczorajszy przy- 
Zakupiono do Cieplic 50 
nar martwy loco; Wie- 


kiego dla handlu i przem. 


Wieliczka 31 stycznia, Pszenica 5'63, żyto 4:07, 
jęczmień 318, owies 1:80, groch 5*50, ziemniaki 2:—, 
siano —-*90, stoma —*65. - 

szochnia 1 lutego. 
jęczmień 8:85, 0 
bób 5:75,. siano 
drzewo twarde-13:50, n 
funt masła —'60. 

‘ety 31 stycz 
mień 3:35, owies 
konicz 1:70, słoma 
6.80, kopa jaj 1:50 


nia. Pszenica — , żyto 4:90, jęcz- 
1-95, ziemniaki 1-90, siano 1:30, 
1:—, drzewo: twarde 8-82, miękie 
, masa masła 1:60, funt mięsa 


' Rzeszów 31 stycznia. Pszeni 
jęczmień 3:40, owies 2*—, groct- 
tatarka 3:60, proso 3:70, ziemniaki2'2 
15—, siano 1:45, sło 
miękkie 9:—, okowita — 
—'45, kopa jaj 1:30. 


ma -—85, drzewo twarde 13'—, 
-84, funt mięsa —'17, masło 


TREŚĆ OBWIESZCZEŃ URZĘDOWYCH 
w Gazecie Lwowskićj z dnia 81go stycznia. 
Posady: Notaryusza w Krzeszowicach, podania do koń 


Licytacye: D. 29 lutego W sądzie pow. w Haliczu licyt. 
d N. 409 w Błudnikach. — Dnia 1 AZ A | 
s. 


sądzie pow. W Dobromilu licyt. publ. pól i łąk po 
i w. Ober- 


D 22 jutego w sądzie pow. 
ę N. 253. 
obw. w Z 


obw. w Stanisławowie Lee Wermuth, 
zapisanego jej 
ermutha. — Sąd kraj. lwowski posiadacza 
krakow. N. 23386 na 100 zł. $ 


S COCOON 


4 Lutego'J1872. 


Przyjaciół sztuk 


16:50 za cetnar żywej 
i, Berliński i Paryski, okazują 
Ceny owiec i trzody chle- 
Berlinie. Świnie tłuste 
kiwane do 


ca 5-25, Żyto 4:30, 
5:75, fasola 6'10, 


e o wniesieniu 
ch Rejową pozwu 0 ekst. 
ecz $. p. Ludwika Gło- 
Sąd obw. w Stanisła- 


wowie o otwarciu konkursu na majątek kupca Itte Schifre 


sław Roter z Brzyska, 
chał Szczepanowski z 

HOTEL SASKI: 
Jass, Justyn’ Osiecimski właśc. 
Kossobudzki inżynier z Ki 
artysta z Warszawy, JÓze 
Stanisław Derych z Kongresówk. 
właściciel dóbr = Kongresówki, 
dóbr z Jagzczwi, 
gub. Kijowskiej , 


reicher kupizc z Pragi, 
M. Strzegowski ze Lwowa, 
dnia, S. Notański z Białe, 
z Katowic, J. Rose 
kupiec z Berlina, 
M. Wosidło kupiec ze Szczecina, 
bląga, M. Lanep kupiec Z Holandyi, Nowak adwokat z 
Oświęcimia, Kazimierz Lgocki wł. 


(Nadesłane). 


Od lat kilku straciłem zęby, a gdy niemożność do- 
kładnego przeżucia potraw wpływ niekorzystny na mo: 
erata, poszedłem do dentysty, by mi 
lecz tak w Wiedniu jak i we Lwowie 
tyści a właściwie robili, lecz nie byli 
adn'e zrobić, bym temi zębami mógł 
J. Dlużyński wprawił mi 

że w kilku dniach przy- 
h i tak jem niemi teraz 
do tego stopnia trafnie, 


RAMAN 60 


Przyjechali do Krakowa od 1go do 3go lutego. 


HOTEL POD ROŻĄ: iA. hr. Dąmbski właś, dóbr z 
Oświęcimia, Julian Zubrzycki właśc. 
Roman Kucieński wł. dóbr z Kongresówki, 
z Zawadki, S. Stojowski właśc. dóbr z Galicyi,: Włady- 
Józef Noworytko z Galicyi, Mi- 
Kongresówki: 
Jan Sekillarides konsul grecki z 
dóbr z Litwy, Ignacy 
Aleksander Chodecki 
£ Żółtowski z Poznańskiego, 
i, Ferdynand Magnuski 
August Stojowski właś. 
Kazimierz Żółkiewski właśc. dóbr z 
Karol hr. Kościelski wł. dóbr z Po- 


aryntyi, 


RA: Stefan Kamocki właśc. dóbr z 
Kongrosówki, M. Przemyski wł. d. z Rosyi, S: Oester- 
G. Tkaczyńgki inżynier z Odessy, 
J. Brezowski kupiec z Wie- 
gostoku, J. Kurnicki kupiec 
nthal kupiec z Monahium, S. Blok 
Kołaczkowski rotmistrz z: Galicyi, 
M. Ris kupiec z El- 


odzaju natrafiłem. 
Feliks Pietrzyckt. 


dóbr z Rabki, 
Józef Etgens 


d. z Galicyi. 


Nadesłane. 


Wszystkim chorym przywraca siłę i zdrowie bez le- 
karstw i kosztów. Badate du Barry z Londynu. 


Żadna choroba nie może się oprzeć delikatnej Revale- 
sciere du Barry, która usuwa bez leków i kosztów wszy- 
stkie cierpienia, żołądkowe, nerwowe, piersiowe, płucowe, 
choroby wątroby, gruczołów, błon śluzowych, pęcherza, 
nerek, tuberkuły, suchoty, astme, kaszel, niestrawność, 
zatkanie, rozwolnienie, bezsenność, osłabienie, hemoroidy, 
wodną puchlinę, tebrę, zawrót głowy, uderzenia, szum w 
uszach, nudności i wymioty nawet wśród ciąży, diabetes, 
melancholię, chudnięcie, reumatyzm, gościec i blądaczkę. 


Wyciąg z 72,000 świadectw o wyleczonych chorobach 


Świadectwo Nr 57,942. Głlainach 14go lipca 1867. 
Panu Bogu i Pańskiej Revalesciere zawdzięczam wy- 
zdrowienie z okropnych cierpień żołądkowych i nerwowych: 
l Jan Godez, wikaryusz probostwa Glainar 
p. Unterbergen pod Klagenfurtem. 


Świadectwo Nr 62,914. Weskan 14go września 1868. 

Przez kilka lat używałem różnych (lekarskich środków 
na chroniczne cierpienia hemoroidalne, wątroby i zatkanie, 
jednak bezskutecznie.  Kupiwszy nareszcie w rozpaczy 
Pańską Revalesciere, dziękuję Panu Bogu i Panu za ten 
ESY wynalazek, który a mnie, tak dobryczynnym się 


okazi anciszek Steinmann. 


'Pożywniejsza niż mięso, Revalesciere jest o 50 razy tań- 
szą niż lekarstwo. W puszkach zawierających '/, funta 1 złr. 
50 c, 1 f..Ż złr. 50 c, 2 funty 4 złr. 50 C., 5 f. 10 złr., 
12 £ 20 złr., 24 f. 36. Revalesciere Chocolatće w tabliczkach 
i proszkąch na 12 filiżanek 1 złr. 50 cent. na 24 filiżanek 
2 złr. 50 cent., na 48 filiżanek 4 złr. 50 cent, W proszkach 
ng 130 SRA 10 złr., E aan ao E, PTO 
nek 36 złr. Miejsca sprzedaży: Barry du Darry et Comp. 
w;:Wiedniu, Walifischgasse Nr. 8; w Krakowie Jaksi 
Goldwasser , pray ulicy Grodzkiej pod L. 70 obok Wilda 
Józef Trauczyński, aptekarz pod „@wiazdą“; we Liwo- 
wie Rotlender, Z. Rucker; w Bochni Bulsiewicz; również we 
wszystkich miastach u znanych aptekarzów i kupców: Z Wie- 
dnia uskutecznia się przesyłka w różne strony za zaliczką, 
lub‘ przekazem pocztowym. 


Sułtan przyjmował nadzwyczajnego posła buchar- 
skiego. 

Alep 1 lutego. Zgromadzony tu po drugi raz 
sejm Syryjski wysłał do Sułtana petycyę o znie- 


z Aleksandretty, dokąd pójdzie kolej z Iśmid. 


Nie ma to do rozsiewania fałszu, jak telegram. 
potem lata po całćj Europie. „Czas powtarza imieniem 


Owóż Czas nie „imieniem p. Zyblikiewicza,* bo 
ale sam od siebie powtarza, że skoro p. Zyblikie- 
wicz oświadczył w podkomitecie, że kompromisu 
na podstawie wyborów bezpośrednich nie prz jreie, 
powiedział przez to, że nie przyjmie téj podstawy, 


szcze więc powtarzamy, iż zdaniem naszem, dąże- 


Galicyą bez remuneracji. 


mnóstwo sprzeczności tyczących się przebiegu spra- 


układów w podkomitecie. To jednak pewna, że nie 


Przegiąd Polityczny. 


tags Zeitung ani ker SEA e jest biiskiem 
soo H rozwiązania się. Są to przesady, świadczące tylko 
Depesze Telegrafiezne. że jeszcze 0 wypadku ETK, nie A Ze 
żenie, że cofnięto się od wiązania sprawy rezolu- 
Berlim 1 lutego. Corresp. Stern donosi: Rada |cj! z wyborami bezpośredniemi, a nawet już i 
związkowa otrzymała od kanclerza Związku . pro- 
jekt ustawy, aby na założenie i utrzymanie uni- 
wersytetu w Strassburgn użyto z kasy krajo- 
wej alzacko lotaryńskiej 200,000 lal. na rok 1872. 
- Paryż 31 stycznia. W komisyi zajmującej się 
wnioskiem amnestji, minister spraw wewnętrznych 
rzekł: Wypadnie jeszcze sądzić około 6000 po- 
wstańców stawionych przed sądy; prawdopodobnie 
około 3500 procesów będzie zaniechanych. Wszy- 
stko skończy się bardzo prędko. Co się zaś tyczy 
zniesienia stanu oblężenia, minister nie widzi na- 
głości i sądzi, że należy stan ten utrzymeć dla 
czuwania nad tymi, którzy wrócili z więzień oraz 
dla stłumienia agitacyi i zabiegów pewnych stron- 
nictw. Komisya odroczyła mianowanie sprawozdaw- 
cy, a komisya w sprawie powrotu do Paryża po 
stanowiła odrzucić myśl odroczenia kwestyi. 

£aryż l lutego wieczór. Minister skarbu wy- 
płacił wczoraj 80 milionów franków na rachunek 
wynagrodzenia wojennego Prusakom. Na dzisiej- 
szem posiedzeniu zgromadzenia narodowego Odczy- 
tał minister spraw zagranicznych. br.. Rémusat 
'depeszę łórda L'y onsa, w której powiedziano, że 
Auglia nie czyni żadnego zastrzeżenia przeciw re- 
wizyi taryfy, przypuszczając, że nie będzie powro- 
tu do systemu ceł opiekuńczych. Gam b etta wniósł 
następnie odroczenie rozpraw. Thiers mówił prze- 
riw odroczeniu rozpraw i zaprzeczał przypisywa: 
nych rządowi planów systemu protekcyjnego; rząd 
przyjął tylko kilka punktów za podstawę układów, 
pod względem których nawet rząd cesarki propo- 
nował zmiany. Rząd pragnie jedynie uzyskać wol- 
ne ręce: Po: czem nastąpiło zamknięcie ogólnych roz- 
praw. Poprawka Johnstona, aby zatrzymać wy- 
powiedzenie traktatów i wezwać rząd o wejście po- 
ńownie w układy z Anglią względem zmiany trak- 
tatów w interesie fiskałnym, odrzuconą została 423 
głosami przeciw 200, a wniosek Gambetty, 415 
głosami przeciw 192, i posiedzenie zostało zawie- 
BzOnem. = 

Paryś 2 lutego. Subskrypcya narodowa słabo 
postępuje. Rojaliści obu baew, poruszają teraz <du- 
chowieństwo, aby się. gorliwiej zajęło zachętą do 
subskrypcji. Mac-Mahon odmówił przyjęcia Ofia- 
rowanej mu godności wiceprezydenta Rzeczypospo- 
litej. 
Wersal 1 lutego: Thiers uda się dziś do 
Paryża dla odwiedzenia hr. A pponiego,i ks. Or- 
łowa. Thiers może będzie dziś obecnym także 
na zgromadzeniu narodowem ; ale zapewne nie we- 
źmie udziału w obradach. ŻZaprzeczają pogłosce 
o dymisyi ministra Dufaure. 

Rzym 1 lutego. Rząd włoski rozpoczął z rzą- 
dem angielskim układy o zajęcie Socoto ra. Za- 
mierzono tam urządzić kompanię karną. Jenerał 
Sonnaz jedzie w misyi poufnej do Madrytu. 

Hizyra 1 lutego. Italie zaprzecza pogłosce, aby 
eskadra włoska otrzymała nakaz krążenia u brze- 
gów hiszpańskich. 

Rzym 1 lutego. Izba prowadziła dalej narady 
nad ustawą lasową. Projekt ustawy tyczącej się u- 
rządzenia arsenału wojennego w Taiencie, znalazła 
w izbie dobre przyjęcie. Wiadomość podana przez 
[niektóre dzienniki, że jenerał Sonnaz wyjeżdża w, 
poufnej misyi do Madrytu, jest według Ajencyi Ste- 
faniego (półurzędowej) zmyśloną, 

Londym 1 lutego. Na dzień 27 lutego nazna- 
czonem jest nabożeństwo w kościele Ś. Pawła z 
powodu wyzdrowienia księcia Walii. Były poseł 
rosyjski w Washingtonie Katakazy, przybył 
wczoraj do Liverpoolu. PADE eatin o 
cieni zgadzają się z sobą, że potrzeba przyjść do > \ 
wrozujnienia noględem ducha traktatu waskingtoń-, RARE T AT e banku 865.— Akcye kredytowa 
skiego, zanim sąd rozjemczy w Genewie przystąpi RAD Ca RE Srebro 111.75. 
do pracy. Times pisze, że Anglia powinna odstąpić kk a Ja: r URLE 21850. — Losy z roku 
od. traktatu, jeśliby Ameryka nie zaprzestała prze 1 lism 7 kcye franco-austr. 13875. — 
krzywiać pierwotnych zamiarów. traktatu. Napolecny 9:27/,.— Akcye kol. gal. Karola Ludwika 

Londyn 1 lutego. Rzeczą jest pewną, że kró- 
lowa nie zagai osobiście parlamentu: 

Haga 31 stycznia. Staatscourant ogłasza usta- 
wy sanzcyonujące traktaty zawarte z Anglią o Su- 
matrę i brzegi Gwinei. 

Petersburg | lutego. Ukazem: carskim do- 
tychczasowy konsul jeneralny w Bukareszcie bar. 
Offenberg mianowany został nadzwyczajnym po- 
słem w Washingtonie; dotychczasowy zaś poseł 
przy rządzie amerykańskim Katakazy przydzie- 
łony do ministerstwa spraw zagranicznych. 

Madryt 31 stycznia. Na wyspach Filipińskich 
200 żołnierzy krajowców opanowało 2080 grudnia 
warownię S. Filipa w Cadite. Wojsko odebrało 
spiesznie warownię. Winowajcy zostali ukarani spie= 
sznie i energicznie. Jlny kapitan ręczy za spokoj- 
ność. Inne wiadomości o zaburzeniach są bozza- 
sadne. 


okryte. 


którem układy poczytane były za zerwane, ale 
trudność usunięto lub zawieszono, bo zbyt wiele 
interesów tak rządu jak stronnictw, wiąże się ze 
sprawą ugodową (przepraszamy wiernocentralistów 


miano. 


korespondent berliński. Oprócz tego minister Scl- 
chow wniósł projekt względem wykupu powinności 
ciążących na własności nieruchomej na rzecz ko- 
Ściołów i zakładów dobroczynnych. Kapitał wyku- 
pną przejmą na siebie banki rentowe, które wejdą 
w miejsce wierzycieli i wypłacać będą rentę. 


siaj. Thiers wypierał się, aby był-zwolennikiem ceł 
opiekuńczych, wszelako nie inną jest dążność wy- 
powiedzenia traktatu, jak opuszczenie zasad wol- 
nego handlu. System protekcyjny wziąłby znów 
górę. Politycznie rzecz biorąc, wypowiedzenie trak- 
tatu postawiłoby. Anglię przeciw republice. Zmie- 
rza też do odrzucenia tego traktatu nowo uchwa- 
lona ustawa 0 marynarce kupieckiej, która zape- 
wnia przywileje francuskim statkom. Po za tą u- 
stawą kryje się i ten wzgląd, że uorganizowana 
dobrze marynarka kupiecka jest pomocą marynar- 
ce wojennej. W Berlinie nie podobała się ta ustawa 

Protestujemy powyżćj przeciw telegramowi w 
Monde, gdyż upatrzył on potwarz na Stolicę Apo- 


wtarzaią inne dzienniki; La France zamieszcza go 


wych podnosiły, wiedzą one wybornie, że Czas po- 


nowczych wiadomości. 


Paryż 3 lutego. Zgromadzenie. narodowe u- 


następnie 377 głosami przeciw 318 odrzuciło 
się do Paryża zgromadzenia narodowego i rządu. 


się do dymisyi. 
iżraukselia 3 lutego. 


wodu podstępnego baukructwa. 

Chrystyamia 2 lutego. Sejm norwegski zo- 
stał otwarty. Mowa tronowa zapowiada projekta 
rządowe względem nowych robót fortyfikacyjnych, 
zaprowadzenia ulepszonej broni i urządzenia szkół 
technicznych. 


50, zjedn. dług państwa banku 63.05. — Zjedn. 


związków. (Vereinsbank) 116—. — Akcye banku 
inderaniz. gal. 75:50 — Akcye banku wiedeń. dla 


Pardubie. 18550: — Akcye kol. północ. 226—— 
Tramway 241-—,— Akcye banku budowy 128:60— 
Akcye kol. wsch. 152'50 wpłae. Akcye kolei Alföld 


Austryacki bank ogólny 217'—. 
Usposobienie giełdy: spokojne 


RE ZOZ 


REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY 
Aamiomi kEitobukowski. 


Konstantynopol 1 lutego. Abdul Kerim 
pasza mianowany jest ministrem wojny, Essad 
pasza obejmie dowództwo czwartego korpusu wojsk. 


sienie wielu niedostatków i nadużyć administra- 
cyjnych. Obecnie wytykają pod kolej żelazną linię 


Rzuca się twierdzenie jako fakt, krótko, węzłowa- 
to, bez daty, bez argumentu, ot tak na wiatr, a © 


p. Zyblikiewicza, że na podstawie reformy wybor-- j 
czéj nie ma kompromisu*— oto telegram Ti agblattu. 


tego nigdy nie powiedział, nie będąc umocowany, . g 


jaką mu rozprawy: adresowe wskazywały. Razi je- | 


niem obrońcy rezolucyi w podkomitecie będzie otrzy= ` 
mać ją bez kompromisu, to jest, prostą ugodę z 


Moglibyśmy nazbierać z dzienników wiedeńskich: i 


wy galicyjskiej, o jakich pisze nasz korespondent 
wiedeński.'Szczególniej też Vaterland i czeskie dzien- 
niki przedstawiają układy w najsmutniejszem świe- 
tle. Oszczędzimy jednak czytelników, bo przytocze- © 
nie tych różnych domysłów, i nibyto wiadomości, — 
do żadnego nie * doprowadziłoby rezultatu, to 
„jest do żadnej pewności o stanie rzeczywistym 


są one jeszcze zerwane, jak pisze Sonn: und Mon- 


wszystkich atoli symptomatów odnosi sig wra- 


rząd nie wiąże ugody z nowellą. Sprawa więc w. 
podkomitecie idzie drogą prostej ugody, a nie dro- 
gą kompromisu. Ale o ile idzie — dotąd tajemnicą 

Z ostatnich pogłosek tyle tylko wnosić 
sobie pozwalamy, iż było zapewne stadyum, ra 


za to wyrażenie), aby ją tak łatwo zaniechać 


W sejmie pruskim kilka ważnych spraw wyto- 
czonych było, o których nadmienia powyżej nasz 


Sprawa traktatu handlowego francusko - angiel- 
skiego rozstrzygniętą miała być wczoraj albo dzi- 


stolską w artykule Czasu, którego wcale w Czasia 
nie było. Jak przewidywaliśmy, telegram ów po- 


w, całości, Débats opuściły ostatni ustęp, jakby F 
wiedziały, że w. Czaste podobnego oszczerczego ať- 3% 
tykułu być nie mogło. Co się tyczy dzienników 
wiedeńskich, które tę sprawę z dzienników krajo- 
mimo wyzwów, zachował. milczenie, dopóki ko- 


respondencya z Rzymu w ostatnim numerze poda- $ 
na nie przyniosła mu w tój mierze pewnych i sta- 


tstatnie depesze telegraficzne „użisu.* : 


chwaliło wypowiedzieć traktaty handlowe, a > 
wniosek Ducbatela względem przesiedlenia » 
Zatewniają, że minister spraw wewnętrznych poda 7 


s ! Langr and- Dumon- i 
cean stawiony będzie przed sąd przysięgłych z po- 


Kursa. Wiedeń 3go lutego godz. 2 min. 10. J 
dług państwa w srebrze 71:80. — Losy z r. 1860 


26675. — Akcye kol. Lwow.-Czerniow. 164*25—- 
Ake. kol. północ.- wiched. 165:50.— Akcze banku 


jeneral. ——.— Renta w srebrze 72:10. — Oblig. 
obrotu ogoln. 205:50. Akcye anglo. - banka 357:50 - i 


Akcye kol. rządow. 407:50.— Akcye kol. siędm. 
189'50.— Akcye kol. Rudolfa 169*75. — Akce. kol. 


183.75— Akcye banku anglo - węgiersk, 11350. —_ 


) 


| przy ulicy 


Nakładem Wydawnictwa 
„Czytelni Ludowej“ A. Nowoleckiego 


w Krakowie wyszło dziełko. 
W stuletnia rocznice pierwsze- 
go podziału *olski Szkice hil- 
stosryczny dziejów 30-letniego 
panowania Stanisława Augu= 


sta ostatniego króla Polskiego. 
popularnie napisał Henryk Schmitt: 
Dziełko ozdobione Sma rycinami, rysunku J. 
Kossaka, W. Eliasza, książka ułożona z 10ciu 
arkuszy druku. Cena 1 złr., 20 e. (34 sgr.) 
= Następvjące dziełka pouczając dziejów 0jczy- 
_ stych wyszły nakładem tegoż Wydawnictwa. 
1) Chronologia książąti królów Pol- 
skich, wierszem i prozą, ozdobiona 39ma Wize- 
 runkami panujących 1 złr. opraw. w płócienko 
ang. 1 złr., 60 e. kolorowana w opraw. % złr., 50 c. 
2) Poczet książąt i królów Polskich 
z 39ma portretami na jednym wielkim arkuszu 
80 c. porznręty w formie kart w futeraliku 1 zir, 


25 C., kolorowany 2 złr. 25 e., podklejany płó- | A 


tnem lakierowany osadzony na 2 wałeczkach po- 
- leturowanych 2 złr. 50 c., kolorowany 3 złr. 50 © 
=  8)lllustrowany Skarbczyk, Historya 
Polska, wierszem p. Maryg llnickg, z doda- 
niem wiadomości historycznych prozą do każde= 
go panowania, oraz: Zywotów hetmanów, geo- 
grafii dawnej Polski, chronologi uczonych i spi- 
Bu chronologicznego ważniejszych wypadków 
dziejowych. p. J. B, Wagriera dziełko ozdobio- 


„ Subskrybujący od 
9 
9 


STY. ra * 
* <$ 


> CZAS z Niedzieli 4 Lutego 1872 
Towarzystwo handlowe dla ogólnego obrotu realnościami. 
Na poczet przeznaczonych do subskrypeyi w d. 25 i 26 b. m. 10.000 sztuk 


akcyj Towarzystwa handlowego dla ogólnego obrotu realnościami, zasubskry- 
bowano 14.384 akcyj, w skutek czego zarządzono następującą redukcyę: 


1—100 sztuk akcyj, otrzymają 
„ 101—400 33 
„ 401—i wyżej 


» zb 


EI 


całą ilość: 
45%. 
50% 


: 2) 


9 9 


zasubskrybowanych akcyj, przyczem ułamki uwzględnione nie będą. Każdemu 
subskrybentowi przysłuża prawo podniesienia przypadającćj na niego ilości 


kcyj, nawet przed terminami wyszczególnionemi w zaproszeniu do sub= 


skrypcyi, za złożeniem dotyczącćj wpłaty, w miejscach subskrypcyjnych. 


Wiedeń, 28 Stycznia 1872. 


(271) 


ns 100ma drzeworytami 2 złr. 50.c. na wel. pap. pepy 


_ w opr. 3 złr. 50 ©. 
4) farótkie wiadomości z historyi Pol- 
- skiej. z dodaniem żywotów hetmanów geogra“ 
fii dawnej Polski, chronologii uczonych i spisu 
chronologicznego ważniejszych wypadków dzie- 
owych. Dziełko ozdobione 45ma portretami 1 złr. 
25 c. sę 
— 5) Pamiątka odkrycia zwłok Mazi- 
 mierza WWgo, wiądomolci o życiu tego króla 
ft. d. z ma drzeworytami p. L. Wł. Anczyca 
REC S NT 
6) Przygody Lorka Selgraka i Misto- 
rya o stawnym Gabryelu Hołubku 0- 
brazki z dziejów Polski p. J. Grajnerta z 12ma 
obrazkami opraw._1_ zlr. 
7) Obrazki historyczne książeczka I II III 
IV V VI każda ozdobiona wieloma drzeworyta- 
mi po 35 e. si 
8) Józef hr. Hiauke Bosak, Rys biblio- 


3 _ graficzny według materyałów Zygmunta Kolum- 


ny z portretem fotografowanym 80 © bez foto- 
grafii 60 e — ` 
X 9) Dzieje historyczne narodu We- 
_ gierskiego, dzieła w przepysznej edycyi illu- 
= strowanej, z tytułem chromolitografpwanym i ma- 
= pa Węgier 12 złr. 
10) Pamiątka dla rodzin Polskich, 
krótkie wiadomości o straconych na rusztowaniu, 
~ roztrzelanych, poległych na placn boju, zmarłych 
w więzieniącz i t. d 1863 — 1866. Zebrał i uło- 
żył Zygmunt Kolumna. Z wstępem napisanym p. 
 Bolesławitę w 2 tomach, 49 ark. druku z doda- 
niem 32 fotografij na dwóch tab!icach ugrupo- 
wanych 5 złr. 50 c. ę (270-1-3) 


s MM A 


- Bom Zleceń i Skład Nasion 
ża a dawniej 

c. k. Towarzystwa gospod.-roln. krakow. 
Ś. Jana w domu narożnym 
BUS" wchód od prze- 
cznicy. 

Zawiadamia Szan. Gospodarzy, iż Skład 
ten z wiosną znajdą zaopatrzony w nasio- 
na roślin okopowych, trawnych, leśnych, 
warzywnych, kwiatowych i t. d, świeżych 
i pewnych kiełkowania, 

Cennik Składu nasion wyjdzie w poło- 
wie miesiąca Lutego b. r. i na żądanie roz- 
syła się opłatnie. 


L. 292 na dole 


Szan. Gospodarzy, którzy mnie zaszczy- | 


cają od wielu lat swojem zaufaniem, mia- 


nowicie biorących nasiona i nawozy po-|. 


mocnicze w większej ilości — upraszam 
uprzejmie o wczesme zamówienia, by 
im na czas wskazany mogły być bezzwło- 
cznie dostarczane. y 

Dom Zleceń pośredniczy w sprzedaży 
= nasion koniczyny czerwonej, białej, szwedz: 

kiej, brzanki i t. p. pod korzystne- 
mi warunkami, na wywóz za gra 
nicę (komis), jak za gotówkę kupuje — 


= za poprzedniem nadesłaniem próbek. 


Poleca gmarowidło belgijskie 
= do pojazdów, wozów i t. p. 
4) Smarowidło niebieskie, extra, 
pudełko 2 funty cel. . . 43 cnt. 
B) Smarowidło do tegoż samego 
użytku, pudełko 2 funty cel. 41 „ 
I. Oliwa anexides, do młocarni i ma- 
szyn funt cł. . . O ENEOŻE 
II. Oliwa zielona, do tego użytku 
funt eł. . . i 


(262-1-2) 


» 


J. Jerzmanowski. 


( 
„Ni 


Szybkie i pe AE 
SZCZUTÓW i myszy, 


odznaczoną przez Jego C.K. Mość Ce- 
sarza Franciszka Józefa I. wy- 
łącznym przywilejem 


trucizną na szcznry, 


którą prawdziwą nabyć można: 
ME w Krakowie u p. FE. Ja- 
wornickiego i Józefa Jahna; 
we Lwowie u pp. Konstantego. Iskierskiego, 


a 


Adolfa Berlinera, Zygmunta Ruckera i| of 


P. Mikolasza; w Przemyślu u p. Kozło- 


wskiego; w Stanisławowie u p. Śtecher| 


_ v. Sebenitz; w Tarnowie pp. 7. A. Wielo- 
górski i H. Koy. (115-3-9) 


Cena sztuki 50 centów. 


E Dentysta z Berlina 
FH. Błużyński 
przy ulicy Floryańskiej Nr. 364, 


na lszem piętrze. 
(123-9-) 


> | Baukn. pras. za 150 złr. 


Wydawca Stanisław he. Tarnowski. 


A przecież 


Tylko zr. 1 


Tylko złr. 19:50 


liowany, z łańcuszkiem ze złota talmi, medalionem i kartką zaręczenia. 
prawdz. angiels. pięknie w ogniu złoceny srebrny 
zegarek chronometrowy z pojedynczą kopertą, łańcuszkiem, 


Tylko złr. 15:50 


medalionem i kartką zaręczenia. 


(Tylko złr. 14 


tot 


„Wiener Voórorte Bank. | 


Nie do uwierzenia. 


alè 6 aiw ec, 
prawdziwe, 


że niżej wymienione 


regulowane zegarki 


pe tak 


niskich cenach 


są sprzedawane. 


prawdz. angiel. srebrny zegarek cylindrowy ze szkłem kry- 
d ształowem, sekundnikiem, z pięknym łańcnszkiem ze złota talmi, z me- 
dalionem i kartką poręczającą; lepsze złr. 13, 14. tiżyżę 
prawdz. angiel. pięknie w ogniu złocony srebrny 
zegarek chromometrowy z podwój'3 kopertą, pięknie ema- 


prawdz. angiel. zegarek ze złota talmi, cylinder; najnowszy 


fason, z podwójnem szkłem kryształowem, przez które widzieć można 


wnętrze, z łańcuszkiem, medalionem i kartką zaręczenia. 


Tylko złr. 14 


medalionem i kartką zaręczenia. 


Tylko złr. 17 


zaręczenia. 


Tylko złr. 15 lub 18 


zegarek ze złota talmi z podwójną kopertą odskakującą, Savo- 
nette, z szkłem kryształowem, z: łańcuszkiem z prawdziwego złota talmi, - 


prawdz, anziel. srebrny zegarek ankrowy: ze szkłem kry-© 
ształowem, starannie giloszowany, z łańcuszkiem, medalionem i' kartką 


angiel. zegarek remontoir Prince of Wales, naj- 
grubszego kalibru, ze szkłami kryształowemi, wnętrzem niklo- 


wem, ze złota talmi; zegarki te mają tę korzyść, że aakręcają się. bez kluczyka, do każ- 
dego takiego zegarka otrzymuje się łańcuszek ze złota talmi, medalion i kartkę zaręczenia. . 


Tylko złr. 15 lub 18 
Tylko złr. 13 
Tylko złr. 22 
"Tylko złr. 24 
Tylko złr. 30 do 36 
Tylko złr. 45 do 70 
Tylko złr. 24, 26, 28 


malutki damski zegarek, srebrny prawd. złocony, z łań- 
cuszkiem na szyję ze złota talmi i kartką zaręczenia. © +- 
srebrny zegarek cylindrowy z kopertą odskakującg, grubem 
szkłem krysztułowem, z łańcuszkiem i medalionem ze złota talmi. 
piękny srebrny zegarek ankrowy na 15 rubinach, z łańcu- 
szkiem i medalionem ze złota talmi.  abgx U 
srebrny zegarek remontoir, nakręczjący się bez kluczyka, z łań- 
cuszkiem i medalionem ze złota talmi. l 
złoty zegarek cylindrowy Nr. 3 z łańcuszkiem ze złota 
talmi, medalionem i kartką zaręczenia. 

złoty zegarek ankrowy z łańcuszkiem ze złota talmi, 
medalionem i kartką zaręczenia. 
złoty damski zegarek z 
medalione i kartką zaręczenia. 


łańcuszkiem ze złota talmi, f 


Niemniej: 


Srebrne łańcuszki do zegarka po złr. 3:50, 4, 5, 6, 7, 8 do 10 złe 


Łańcuszki ze złota talmi, 


ME" 


narnego gatunku. 


Za nadesłaniem gotówki lub pobraniem pocztą 


krótkie po złr. 1, 1:30, 1:60, 2, 3, 4, 5, 6. 
i długie po złr. 1:60, 2:50, 3, 4, 5,6 i 7 złr. 

Zegarki przyjmują się w zamian. 
Wszystkie zegarki są majłlepszej jakości, nie należy je brać za inae ordy- 


t 


będzie każdy obstalunek w 24 godzinach wypełniony, przedmioty nieodpowiednie będą 
zamienione. — Nieregulowane zegarki o 2 złr. taniej. — Cenniki bezpłatnie. : 


Zegarmistrze, handlujący zegarkami 


znajdą wielki zapas zegarków 
wszelkiego -rodzaju na składzie 


bo-tylko sprowadzanie z Anglii z pierwszej ręki i wielki odbyt daje możność 


sprzedawania tak tanio, 


(1318-16-25). 


W. Glattau, zegarmistrz 


w Wiedniu, Kźrntnerstrasse Nr. 51, Palais Todesco, 


DRAGHES MEYNET | 


å l'Huile de Fole de Moruo. 


Bulki czyli gałeczki. wypełnione najlepszego 
gatunku tranem ze stokfiszu, łatwe do zażycia, 
przyjemnego smaku, nie sprawiające nudności, 
ani odbijania i skuteczniej działające jak sam tran. 
Pudełko 3 franki. W Paryżu apteka europejska 
na ulicy Amsterdam 4:; w Krakowie w aptece 
p. Trauczyńskiego pod Koroną w Rynku głó- 
wnym; we Lwowie w aptece p. Mikolascha; w 


„| Poznaniu w aptece p. Dra Mankiewic:a; w Bro- 


dach w aptece p. Kullaka. (19-23-36) 


Kurs papierów I pieniędzy. 


5% węg. 


sądająj płacą 


Kraków 1 lutego. 
Sreb. now. obr. 100 zł.|27 — |25'/, 
Lie aeat, pol. z kup. [9] — 189 — 
Bankn. pol. za 100 złr.] 418 | 416 

158 | 


n 
6, 
55 
5 


Ruble ros. za 100 rub. 
Talary prus. za 100 tal. = 
n 
Srebro nowe austr, . . 
Dukat ważny. 5% 
Napoleon d'or. —. . 
Półimperyały rosyjsk.|— — |— — 
5%, gal. listy zas.zkup.| 84! 
4h p o» ŁEM. 76; 
Obl. indemniz. z kup. | 78 
Akc. k. g. z dyw. bez k.| 257 | 265 
„ L.Czerniowieck. | 165 | 164 
Akcye B. G. d. H.iP.|74 50 |72 50 
Listy aust. zak. kr. z. 
„ 6, ban. rustyk. |— — |— — 
Listy galic. ban. hip. |— — |— — 
Losy prem. węg. . [113 —|110 | 


17 DANE 
n 


Wiedeń 1 lutego 


5%, zjed. dług pań. ban.|63 
Sam illy. Areb.|22 
»  Obl. ind. niż. Aust.]96 
= czeskie [87 
węgiersk.|81 
galicyjsk.|76 
bukowiń.|75 
6 giedmiog.|77 
Pożrauka aładowa 48L|— 


n n 
n s» n 
n » an 
n » a» 

= 235 


5%, Banku nar. log. . 
galicyjskie . . . 


> TOND 
gal. zakł. kr. włoś. 
węgiersk. losow. 

zakł. kred. austr. 
zakł. kred. austr. 
spłacal w 33 lat. 

Domin. pań. 120 fl. 


Pożyczki loteryine. 


Losy pożycz. zr. 1839 


Omiasta Budy . 
ks. Windischg. 
hr. Waldstein 
hr. Keglevich . 
Rudolfa 


Akc. banku i przem. | 


Banku narod. austr. 
Zakładu kredytowego 
Żaaluzi par. Sn Dan. 


(CANABIS INDICA)  . 
PP. Gtrimault & Comp. 
Aptekarzy w Paryżu. 

Wszelkie środki aż do dziś używane'*przeciw 
astmom, w jakiejby nie były formie i postaci, 
miały za podstawę belladonnę, stramonium, ni- 
kotynę albo opium. _ 

Niedawne doświadczenia dokonane w Niem- 
czech, a powtórzone we Francyi, przekonały, że 
konopie indyjskie z Bengalu (Canabis indica) po- 
siadają własności skuteczne do zadziwienia prze- 
ciw tej słabości, jak również przeciw „kaszlom 
nerwowym, suchotom gardlanym, zakątarzeniu, 
ochrypłości i utracie głosu, newralgiom twarzy i 
bezsenności. (327-4-24 

GA. 13) 


żądająj waca 
111 25/110 50 


życz. kol. 
(po 300 frk.) 120 złr. 


Listy zastawne. 


60 15 
75 — 
91 75| 91 
89 75| 89 
166 506/106 


67 25) 87 
132 — |121 


90 - 
73 
83 


gi etwa 
o w je wś + 
ks. Rudolfa 200 f.sreb. 
Akc. kol. Alf. fiumań. 


(5 
56 


1854 
1860 
1864 


no węg. 
austrya. ogóln. 
Zakł, kred. 


» 
n 
n 


Comorente . . 
Kredytowe 
_ żeglugi parowej 


" dla obrotsiogół 
'To.wyr.ceg. ma- 
sayn. we Lwow. 
rektyf. spirytusu 


w Czerniowcach 
Obligi pierwszeństw. 
Kolei Nadniéstrzańs. 

Koszycko-Bog. 


„|268 75/268 — 


$ oau. | 


koncesyonaryuszów : 


Znane jako najlepsze dzieło 
o chorobach płciowych, które wy- 
219 szło w 31 wydaniu p. t.: 


| Der persónliche Schutz, 
„oryginalne wydanie przez 


 „Laureniiusa, 
238 stronnic, z 60 anatomicznemi staloryta- 
mi — jest zarazem najlepszym doradcą i 


à najpewniejszą pomocą w osłabieniu: 


u mężczyzn, — nie należy go stawiać na 
równi z temi niedokładnemi, błędnemi 
wyciągami, jakie pod różnemi tytułami, z. 
| równie śmiesznemi jak kłamliwemi wska - 
''zówkami, w dziennikach ogłaszane bywają. 
Należy: uważać na to, że każdy egzemplarz 
oryginalnego wydania Laurentiusa 
pięczątką zjego całem nazwiskiem 
jest opieczętowany, nie może więc 
być żadnej pomyłki. - (95-8-12) 
Tę pożyteczną i pouczającą książkę mo- 
= żna pro vadais sd nalzałapiGj 2 slr. 35 0, 
w Wiedniu przez Księgarnię Gerol- 
da % Co., Stephansplatz, tudzież przez 
wszystkie inne księgarnie. 


: | lepszego gatunku, na co proszę uważać. 


< Doktór medycyny i chirurgii 


L. Gottlieb Kraus, 


pens. lekarz drugi kliniki oddziału syfilityczne- 
go wiedeńskiego o. k. ogólnego szpitalu, 
ZE ma swój $ 


` Enstytut ordynacyjny 


dla chorób sekretnych i skórnych 


wWiedniu,Stadt,Werderthorgasse3, Stock 2. 

Goizioy ordynacyjne od godz. 10-2 
PER "i od 4—8 wieczór. 

B Pisemnych konsultacyj udziela na- 
tychmiast, lekarstwa i instrukcye przesyła 
w żądanym języku. 

a~ Moja 20 -letnia praktyka, bogate 
doświadczenia, jakich miałem sposobność 
nabyć w pierwszym i największym szpitalu 
chorób. płciowych, moje naukowe prace na 
polu syfilodologii dają wszelką rękojmię, 


że chorzy radzący się mnie będą szybko 


| i radykalnie wyleczeni. (99-19-34 ) 


SŁABOŚCI PIERSIOWE. 


[SYROP Z NADFOSFORONU! 
WVAJTW A | 


| P.GRIMAULTETC" aptekarzy w PARYŻU 


„Od 1857 r. preparat ten wszedł w powszechne 
użycie. Leczy on katary, kaszle i chrypki 
„długoletnie, koklusz, zapalenie gar- 
dra i kanału oddechowego (bronchites), 


ale szczególniej pomyślne sprawia skutki użyty 


przeciwko stąbościom piersiowym (phti- 
sie) i marnieniu' czyli suchotom.. Pod 
„działaniem jego ustaje kaszel najuporczywszy 1 
potnienie ńocne, a chorzy sy UKO powracają do 
pożądanego zdrowia i tuszy. Lekarze przepisują 
często Pastylki piersiowe ze soku gło- 
wiastej sałaty i laurowych liści P. 
Griimault, bardzo przyjemuego smaku, kiedy 
idzić o wyleczenie katarów i kaszli zwyczaj- 
nych. (35-4-24) 


Dostać można w. Krakowie: w aptece pp. J. 
Trauczyńskiego pod Koroną w Rynku głównym iw 
aptece pod Gwiazdą, i W. Redyka—we Lwowie w 
Składzie materyałów aptecznych, w aptece p. Pio- 
tra Mikolascha i w aptekach pp. Berlinera i Zy- 
jgmunta Ruckera, — w Brodach w aptece p. Kul- 
laka i p. Franzosa.— w Poznaniu w aptece Dra 
Mankiewicza,— w Warszawie w Skłądach mate- 
dak aptecznych pp. Mrozowskiego, Ferd. Aug. 

allogo i Ludwika Spiessa, 


Kol. Ces. Elż. 5'/, za 
n. (Br. pr. 100/fi, w. a. 
B. 1862), „ 4 

Kolej rząd. St. 500 
i < Etnis. 1867 „ 
Kol. połud. St. 500 fr. 
„ Bony 1870-1874 6%, 
» pół.C.F. 100 fim. k. 
» » n ZA1OOŃ.W.a. 
n n W śreb. 5 W. a. 
Kol. zachod. Czes. za 
100 A.w.a.5r.100f.w.a. 
Kol. połud.-pół. niem, 
— BY — za 100 fl. 
= —WBTEDTZE „p 
Kol.Gal.K.L.300f.w.a. 
(w srebrze 5Y, za 100) 
Kol. Gal. K. L. Emis. II. 
Kol. Lw. Cz. po 300 fi. 
(wsrebrze 5%% za 100) 
w» „n Emisya 1867. 
Kol. Sied. fi. 200 w.a. 
„ Es. Rudolfa po300 fi. 
(w srebrze 5 za100) 
Kol. pół. czes. pò 300 fi. 
(wsrebrze 5%, za100) 
Tow. Żegl. par. na Dun. 
za 100 fi. m.k. 
Austr. Loyd 100fi. m.k. 
"Tow. praga. przem. żel. 
"po 300 fi 


4%1 — |610 — 
350 50/248 50 
165 —|164 - 
22t 00/220 50 


164 50/164: 25 
165..0/164 0P 
153 —|151 50 
166 —|165 55 
197 00 c0 


105 50/15 


190 358/189 75 
287.751287 — 
50 


94 —| — 


98 75| £8 
25 
ś0 
50 


107 50/107 


50 
75 
50 


78 50) 78 
89 25| 88 


140 75/139 93 75| 92 


113 0|112 
; 95 235) 95 


29 50/229 
132 —| — 
115 50/115 
206 --|205 


105 r dian 


104 50/102 


Waluty, 


Cesarskie korony . » 
» dukat pa i 

o Ź 

Złoto al maroo“. . 
apoleondory . . » 
Fryderyki « « « o o 


8 995 


194 —|1U375 


8 99 


UW. waracyn 
I nagroda rządowa 
za siewniki, 200 złtr. 


I nagroda 
za siewniki 


Siewniki 


zaleca jako specyalność 
fabryka maszyn gospodarskich 


E. Kühne w Wieselburgu 


(Wegry) 


Hamburg 
„wielki srebrny 


Ilustrowane cenniki w 


"1866 . 
Wiedeń 
I nag. państwowa 
za siewniki 


1 


Garetta 
1757 
Wiedeń. 
„wielki srebrny 
medal. . 
niemieckim i węgier- z E 


skim języku darmo i opłatnie. 


I nagroda rzą- 
dowa 


Q 


Sreb. zegarek cylind., z 4 kamieniami złr. 9—12 
z złotą obwódką, odskakujący . 12—14 
dto zegarek damski = 12—17 
dto z podwójną kopertą . . . 14—16 
dto ze szkłem kryształowem . 14—16 
prawdziwy angielski anker . . 16—19 
dto z podwójną kopertą . . . 18—21 
dto ze szkłem kryształowem . 17—21 
dto z podwójną kopertą . . 20-25 
Remontoir ankrowy przy kólku 

nakręcany Ę 
dto z podwój. kopertą i szkłem 
kryształowem 

Złoty bardzo piękny damski zegarek 

złoto Nr. 3, z 4 rubinami. . 
dto emaliowany . . . . . . . 
zegarek damski ze szkłem kry- 

ształowem «14, ou ane oi 
GtOZIEpSZYZESE erana e 3 
dto ż podwójną kopertą . . . „ 
dto emaliowany . « . . . . . 
dto ankrowy z- 15 rubinami 


33 3 3 3 3 


29—34 


...... a |. e » 


32—38 


n 


25—28 
„ 27—31 
30—33 
36—44 
40—45 
50—65 
36—45 


n 


medale E klasy 


: Podarunki na gwiazdkę = 
sy, L. WEI 


w Wiedniu, Stadt, Naglergasse 14, 
` zaleca wielki wybór dobrze zregulowanych zegarków wszelkiego rodzaju zidwu: 


letniem zaręczeniem. Wszystkie zegarki kieszonkowe najlepszego gatunku opa- 
trzone cechą c. k. urzędu probierczego. 


7 1 


Znaim, Pettau, Módling 3 Wiedeń. 


zbiorowa nagro da 
40 dukatów 


NBERG 


zegarmistrz, 


dto z podwójną kopertą .-'. . 
„n  dto ze szkłem krysztaąłowem . 
„  dto emaliowany z portretem . „. 
Zkote remontoiry od złr, 70, 80, 90 do 100 złr. 
á z pódw. kopertą 90, 110, 120 do l4obzłr. 
Remontoiry myśliwskie i robocze ze złota talmi — 
14 złr. i wyżej. „034 g | 
Najnowsze paryskie zegarki żelazne idące 3 dni do ` 
pracowni, komptoirów, kuchni 8 do 14 złr. ` 
Łańcuszki srebrne i ze złota talmi'od 1'złr. wyżej, 
Budziki w różnych gatunkach od złr. 5:50 wyżej. 
Paryskie zegarki z. łańcuszkiem złr. 1:50 do 2 złr. 
Zegarki pendułowe własnego wyro- 
bu nakręcane codziennie od 10 do 12 zir, 
Nakręcane co 8 dni złr. 16 do 22; UTA 
dto. bijące godziny i pół godziny. złr. '30 do 35. 
dto bijące kwadranse z powtarzaniem złr. 48 do 65. 
Regulatory miesięczne złr. 28 do 35. ~ 
Reperacye za złr. 1:50 i 2 lata zaręczenie = ` 
Zamiejscowe polecenia za pobraniem należytości 
lub nadesłaniem' gotówki punktualnie się wypeł- 
niają, — Nieodpowiednie; będą zamienione. ; z 


» 40—54 
„ 54—60 


Do Taskawego uwzględnienia: Wszelkie przezemnie wymienione zegarki s% maj 


r 


; 50 (1814-34) 


Drzwi zamykać!! 
Amerykańskie patentowane 


przymykacze drzwi 
i sprężyny do drzwi chro- 
niące od przeciągów 
najnowszej konstrukcyi 
do drzwi rozmaitej wiel- 
kości, 

Zamykają niezawodnie i bez 
hałasu drzwi, a są bardzo tanie, 
Siłę parcia: można wedle potrze- 
by powiększyć lub zmniejszyć, 
Przez. najpierwsze znakomitości 
w zawodzie budowniczym za naj- 
lepsze uznane i zalecone. 

S$ Cennik z BRE RIC na 
żądanie. darmo .i opłatnie. 

Składy we wszelkich handlach 
żelaza. (1820-3-3) 


Jedyna ajencya i główny skład 
Ad. Pollak w Wiedniu, 


Braunerstrasse 5. 


æ W Krakowie jest tylko u podpisanego 
najpiękniejszy, najozdobniejszy, a zara- 
zem po najtańszej cenie do wynajęcia 


KARAWAN 


który dopiero co wykonano podług 
najnowszej mody wiedeńskiej. 


Do wynajęcia każdego czasu 
po 3 zir. i wyżej. 
Podpisany wynajmuje także 


po najtańszej cenie. 
„Równocześnie zawiadamiam, że nikogo po domach 
nie posyłam do ugody, tylko wynajmuję w domu pod 
Nrem £O przy ulicy Straszewskiego przy Plan- 
tacyach , idąc wprost z ulicy Wiślnej ku zamkowi. 


J. Pekalski, 


(259-1-4) właściciel karawanów i fiakrów. ' 


Luidory (niemieckie) 
Suweceny ansielekie 
Tmperyały rosyjskie . 
Srebro 


+. o òo o 


Srebro, kupony . . 
T kowe 
‘Pruskie bilety kan. 


1 68*5|1 68- ` 


Aa 
Lwów 31 stycz. | 


Dukat. holenderski . 
Półimperał rosyjski 
pe: To8yJ 
Rubel srebr. rosyjski 
apier. 

Talar Pralki; eE . 
Listy z. 'To.kr. gal. 5 / [83 — |83 50 

AlS — |75 60 


25 
=) n 
» 


75 


Akcye kol. gal. b. kup.|266 £0|267 50 £ 
5 »  Iwow.czer.|164 25/165 2 
Akcye Banku hip. gal.|156 50| — — 


50 


WWarsm. 1 lutego 


Listy zast. 1 ser. rub. 96 60/90 10 
s 2ser. „ |-89 10/88 €0 
kupon „ | — —|— 431 

Listy zastaw. nowe „ | 89 50/89 20 
kupony „ | — — | — 54: 

Listy likwidacyjne:„ | 75 65/75 50 


w'/Czerniowca 
w. Mysłowica 
arszawie;: krakowski. ` 
w Wiedniu: krakowski ł 


Rządca Drukarni Józef Kostka. 


w 


„9, . ` 
w Wieliczce: 
w Tarnowie: 


n . 
w Rzeszowie: 


w Brodach : 
w Tarnopolu: lwowski >". 
w Bodwotoczyskach: lwowski 


z J i £ Pa | 

Gruntowne wyleczenie i wzmoonienio organów _ 
; „płolowych przez użyoio _, - 3 

wyskoku męzkości 
również substancyi roślinnej I pigułek 

Dra Alojzego Grossa, 
członka wiedeńskiego lekarskiego wy działu. 

Przez właściwe użycie tych lekarstw po- 
ręcza się cierpiącym wszelkiego wieku na 
osłabienie części płciowych, wywołane sa- 
mogwąłtęm , rozwiązłością i. zarażeniem, | 
cieknieniem rury moczowej itd., po 25=le- 
t ij wypróbowanej kuracyi, pewne wy- 
leczenie bez bóla. q 

Powyższe lekarstwa można sprowadzić 
p-d zapewnieniem najściślejszej tajemnicy 
od Zakładu leczniczego i 'ordynacyjnego 
4. Grossa, Dra medycyny, w. WIEDNIU, 
Leopoldstadt, G'lockeńgasse 6,— Pacyenci 
z prowincyi mają przysłać dokładny wpis 
choroby. wraz z 5 złr. w rekomendowanym 
liście, poczem odbiorą bezzwłocznie poradę | 
lekarską i lekargtwa, (1649-5-) 


odrazu uśmierzający migrenę, ból gło- 
wy gwałtowny i newralgię, biegunki 
i rżnięcie w żołądku, 
ZWANY 


GUARANA 
RYŻU, 


PP GRIMAULT rC" AprekaszywPA 


Jeden Proszek rozpuszczony. w łyżce wody c- 
cakrzonej i zażyty, dostatecznym jest do uśmie - 
rzenia. natychmiast najsilniejszego bólu głowy 
i migreny i do wyleczenia rżnięcia żo- 
Tadka i biegunki. Sprzedaje się w pudeł- 
kach zawierających dwanaście proszków. 

Dla uniknienia fałszerstwa, żądać należy, 
każdy proszek był zaopatrzony podpisem 
mault et Comp. 


BECZER 
czystych i dobrych dostarczą tanio 
Chr. Faber w Hilohenstein 


p.Schemnitz.  (208.1-2) 
Potrzebujący raczą się do mnie zgłosić. 


ab 
Gri. 
(24-4-23) 


Pociągi osobowe 
na kolejach żelaznych. 


W Krakowie: 


Iwowski 

p- miesz. 
wielicki 
wielicki we Wtorek, 
Piątek i Niedzielę 


wiedeński || 


„ na Oświęć. wrocławski 
„ doWrocław. mysłowice. 


warszawski 
krakowski 
krakowski 
„ _ miesz. 
lwowski 
„ miesz. 
` krakowski 
» “miesz. 


lwowski 


w Przemyślu 4 


Wia: 
we Lwowie: 


czerniowiecki 
lwowski 


; lwowski. 
: krakowski 


rodos 


58—65 U 


